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m. o godzinie 


Wilk syty, a 


o Kraków, 22 marca. 
Bye). Przesilenie rządowe, jakie zdawało się ! 
‘Tiu aty knione na skutek prośby wiceprem. | 
myją z 3 o dymisyę zostało zażegnane. W, 
zasady: [ wilk syty i owca cała, Do rzą- | 
| 


fin Wejdzie p. Stanisław Grabski i zostanie w | 
czę” P. Stanislaw Thugutt. Nastąpiło „zasadni- | 
pełne" godnienie poglądów i osiągnięto „zu- ` 
aj Porozumienie. Utworzono pewnego ro- 
Thug egszempcyę terytoryalna dla min. 
Wschody obejmującą siedem województw 
eskię ch a to wileńskie, nowogrodzkie, po- | 
skie : wołyńskie, iarnopolskie, stanisławow- 
tvar lwowskie i drugą egzempcyę mate- 
Bikich +: polegającą na tem, iż sprawy wszy- 
dym si jezości narodowościowych na ca- 
renie Rzeczypospolitej oddano również | 
z samemu „Komitetowi kresowemn*, któ- i 
Eut Przewodniczyć będzie p. wiceprem. Thu- | 
+ 
W ten sposób utworzony „Komitet kreso- | 
6 złożony aż z 6 ministrów, nie licząc wi- 
Wojsk TA (ministrowie: spraw zagr., wewn., 
TYG owych, skarbu, oświaty i reform rol- | 
ren) będzie jednak tylko pierwszą instancyą 
każ qo zystkich spraw swej kompetencyi, gdyz 
wać emu z członków „Komitetu“ przysługi- 
bina prawo odwołania się w pewnym ter- 
dy e do pełnej Rady ministrów. Dopiero wte- 
gdyni Yby zażalenie takie nie nastąpiło lub 
et, pełna Rada miinistrów zarządzenie Ko- 
mia k mimo zażalenia zatwierdziła, zarządze- 
s Omiteiu kresowego wchodzą w życie. 
olwiek pismo nasze zawsze stało i stoi 


E | 
doy z anoWisku, że sprawy mniejszości naro- 
Pana a należą nie tylko z punktu widzenia 
ki esù tych mniejszości ale przedewszyst- 
diakk i; państwa do najbardziej piekących i 
` E: każdą szczerą próbę jej spra- 
i twego załatwienia gorąco witamy, to je- 
ER trudno nie być sceptykiem wobec naj- | 
re szej próby, jaką przedstawia „Komitet 
Sowy“, mający w sobie zarodki albo dal- | 


€zej tra adyi A : : 
medy; gedyi p. Thugutta albo — gorzej — ko- 


i Raj W Sprawie tak ważnej i zasadniczej. 
p. pp komitecie" zasiadać będą p. Ratajski i 


b. Tari Czy jest do pomyślenia, aby idee | 
nie p tla w zakresie polityki wewnętrznej | 
Dog yly sabotowane przez min. Ratajskiego? 
tym iadczenie nie pozwała ùa optymizm. W | 
p Stan on Komitecie zasiadać będzie także | 
ak nistaw Grabski. Czy można się spodzie- | 
rzec; aby dostatecznie znane i dyametralne 
iwne poglądy p. St. Grabskiego, najkla- | 
eg <|Szego reprezentanta endeckiej ideolo- 
Ujarzmienia mniejszości dały się uzgodnić 

po ględami p, Thugutta? Wprawdzie osta- 
ha taj St Grabski ogłosił swe nowe poglądy 
amach „Słowa Polskiego“ (podaliśmy je 
„50 czasu) jakby w przeczuciu współpracy 


Szczegóły w afiszach. 


le czy owca cała? 


drze ogólnikowe, że wszystko w nie 
można, | 

Jakiż tedy będzie efekt współpracy? Ciągle 
zażalenia p. Ratajskiego, St. Grabskiego, wzgl. | 
p. Thugutia do pełnej Rady ministrów. Czyli | 
praktycznie mówiąc mieć będziemy stan ten 
sam, co leraz tylko o tyle gorszy, że p. Thu- 


włożyć 


guit na pełnej Radzie będzie już miał przeciw | „ki 


sobie nie tylko p, Ratajskiego, ale i p. St. Grab 
skiego, za którym zwłaszcza teraz, po konkor- | 
dacie, zwarlym murem stanie cała prawica. 

Wynikna stąd przy każdej poważniejszej 
sposobności kolizye i tarcia, których rezulta- 
tem będzie — ponowna prośba p. Thugutta o 
dymisyę. 


Premier i wkrótce szef swego brata liczyć |: 
się oczywiście musiał z wrażeniem, jakie bez- |; 


sprzecznie wywołałoby ustąpienie p. Thugulta 
jako tego polityka, który wobec zagranicy re- 
habilituje zamiary rządu w siosunku do mniej 
szości narodowych. I diatego też starania jego | 
o pozostanie p. Thugutia w rządzie są aż nad- 
to zrozumiale, 

Ale czy taka konstrukcya „„Komiletu kreso- 
wego“ jest szczerem załaiwieniem sprawy? Czy 


nie jest to tylko sprytne wykorzystanie ugo- | 
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Ostrzega się przed č , 
tichem naśladownictwem 
WU , i 

iwi 


| BIURO KOMISOWE 
| S.: JJ SAGAŁOWICZ, Warszawa | 


ulica Żelazna L. 80. Telefon 265-78 
reprezentujące fabrykę pończoch 


dowości p. Thugutta w celu — ułatwienia dro 


gi do działania p. Stanisławowi Grabskiemu | 


wespół z p. min. Ratajskim? 


A p. Stanisław Grabski umie być twardym. 
Zaś jego oblicze polityczne nie wymaga ko- | 


mentarza, 
Zasada tedy, pod której haslem 


wdzie będzie syty, ale — owca nie będzie całą. 


Premier Grebek 


zażegnano ; 
przesilenie wymaga modyfikacyi. Wilk wpra- . 


MN 


„Flor“ G. m. b. H. Chemnitz 


poleca 


ze składu konsygnacyjnego znane ze 
swej efektowności i trwałości 


pończochy marki Ńr.2420,1000, 
133, 131 „Favorit oraz 


akarpetki meskie Nr. 190. 
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| wła paistma 


Keonferancyz prasowa w prez. rady ministrów. 
(Telefonem od naszego Korespondenia). 


Warszawa, 21 3. (Sin) Dzisiaj popołudniu 


przyjął p. premier przedstawisieli prasy war- | 


szawskiej, zarówno polskiej, jak i żydowskiej, 
i przedsiawił przegląd obecnej syluacyi eko- 
uomicznej państwa. Premier zaznaczjł, że ho 
roskopy przedstawiały się doął ze Wzy'?du ta 
nlęsk' i nicurodzaje bardzo <mtuino. Ostatnie 
jednak zaszła zmiana na lepsze. bieb pi czeń 
siwo zostało zażegnane przedew*żystkiem dzię 
ki wydatnej pomocy imateryalnej udzielone: 
jiżez państwo rolnikom, 

Omówiwszy działalność emisyjną Banku 
polskiego, pan premier przedstawił sposób zu- 
żyuna pc?yczki amerykańskiej. Przedewszyst- 
kiun ma ena slużyć zażegnaniu klęski bezro- 
bocia. W tym celu rząd wezwał już wszystkie 


F P. Thuguttem i jakby dla przekreślenia swej i sxnorzņdy "do przedstawienia planów inwe- 


Przeszłości, ale enuncyacye jego były tak mą-siycy:, które zamierzają poczynić. Ponadto roz ; 


(| winięta będzie szeroka akcya budowlana, któ- 
(ra zatrudni tysiączne rzesze robotników, lzyd 
| bedzie miał przedewszysikiem na oku wybu- 
| odwanie znacznej ilości lokali mieszkalnych, 
po 2 i 3 pokoje. Ponieważ prace budowlane 
będą trwały kilka lat, pieniądze z pożyczki a- 
, merykańskiej, jako ulokowane w odpowie- 
dnich bankach pod względem prywatnym 
przyczynią się do obniżenia stopy procento- 
wej. Rząd nie zdecydował isę jeszcze jaki pro- 
cent ustalić od pożyczek budowlanych, Prawa 
dopodobnie będzie się procent ten wahał po- 
między i0 a 10 i pół procent. Prócz akcyi bu- 
dowlanej zamierza rząd w najbliższym czasie 
vrzystąpić do budowy nowej linii kolejowej ` 
'"atowice—Poznań, przyczem również znajdzie 
zatrudnienie znaczna ilość bezrobotnych. 
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„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 23 marca. 
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Składy Wolnociowe „Polskiego Globu“ 


w Krakowie, przy ulicy Zacisze L. 9 


(obok gmachu Banku Polskiego) 


Przechowywanie z zagranicy nadeszłych towarów 6 miesięcy — spirytualia i wina 1 rok — bez opłaty 
cła i akcydencyi — Częściowe clenie — Zaliczkowanie — Dyskont weksli — Inkaso — Reekspedycya. 


Biuro: „Polski Glob“, Kraków, Potockiego L. 3. 


Telefon 58. 
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Posiedzenie Komitetu Wykonawczego Światowej organ'zacyi syonisiycznei 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Londyn. Najbliższe posiedzenie Komitetu 
Wykonawczego światowej org. syon. odbędzie 
się z końcem kwietnia w Berlinie. Zatwierdzi 


ono propozycyę Egzekutywy co do zwołania 
XIV Kongresu do Wiednia, 
(L). 


Heriot, Painleve i Leon Blum wober otwarcia Uniwersytetu Hebrajskieg 


Paryż. Prezydent ministrów Herriot, prezy- 
dent parlamentu francuskiego Painleve i posel 
Leon Blum wystosowali serdeczne listy powi- 
talne z okazyi otwarcia Uniwersytetu hebraj- 
skiego. „Francya — pisze Paileve — ufa przy- 
jaźni Izraela i wie, że zbyt silne są więzy, łą- 
czące francuskie i żydowskie dążności wolno- 
ściowe, aby Nowa Judea nie pozostała w bra- 
terskiej jedności z Francyą", 

Pełny tekst powitań podam Wam listownie. 


. 


bezpieczeństwo podczas uro- 


czystości w Jerozolimie 
(Telefonom od naszego korespondenta) 


| 0 


W; ' 8. (Ð) Z Londynu donoszą: W 
ZWI: zyjazdem lorda Balfoura do Pa- 
lest; inenderowany został z Kairu do 


Jerożoriny 9 pułk ułanów, który czuwać bę- 
dzie nad utrzymaniem poryądku i bezpieczeń- 
stwa w czasie otwarcia uniwersytetu jerozolim 
skiego. 


Lord Balfour następcą Curzona? 


(Telefonem od naszego korespondenta) 
Wiedeń. 21 3. (D) Z Londynu donoszą: Ro- | lorda Curzona wejdzie do rządu lord Bal- 


zeszły się tu pogłoski, że w miejsce zmarłego 


four. 


Demonstracye antyżydowskie w Rumunii 


(Telefonem od naszego korespondenta) 
wych demontrascyi antyżydowskich, Podobno 
mieli demontranci 
| szkoły żydowskie. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Rozprawa przeciw zabój- ; 


cy prefekla policyi w Jassach, studentowi Co- 
dreanu została odroczona do maja. 
; Po odroczeniu rozprawy przyszło do burzłi- 


zdemolować synagogę i 
Sklepy żydowskie zostały 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Wiedeń. 21 3. (D) Wielką senzacyę wywołał 
łuiaj następujący wypadek. W tych dniach 
zmarł w Wiedniu kelner nazwiskiem Goebel, 
Po śmierci Goebla wdowa po nim ogłosiła, że 
zmarły jej mąż był identyczny z b. arcyksię- 
ciem austryackim, Janem Salwatorem, później 
szym Janem Ortem, o którym przed dwudzie 
stu laty wszelki ślad zaginął po słynnej kata- 
strofie okrętowej. 

' Rewelacya Goeblowej narobiła dużo wrza- 
wy. Z polecenia władz rozpoczęto dochodzenia 
veiem stwierdzenia prawdziwości zeznań Goe- 


blowej. Uproszony do obejrzenia zwłok Goebla 
b. arcyksiążę Leopold Wólfling po obejrzeniu 
zwłok zaprzeczył kategorycznie, jakoby kelner 
Goebel mógł być identyczny z Janem Sałwato- 
rem-Ortem. 

Szerokie masy ludności wiedeńskiej, dla któ 
rych tradycye habsburskie pozostały mimo 
przewrotu, jakby we krwi, są ogromnie poru- 
szone tą tajemnicza historyą, podając sobie z 
ust do ust najrozmaitsze płotki, weryse i do- 

| mysły, 


— —— 


Straszny dramat miłosny we Lwowie 


Ofiarą - dwie młode kobiety żydowskie. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Lwów, 21. 3. Dzielnica żydowska Lwowa 
znajduje się pod wrażeniem niezwykłego dra- 
matu, którego ofiarą padły dwie młode kobie- 
ty żydowskie. W domu przy ul. Miodowej 4 
mieszka niejaki Zwerdling, posiadający dwie 
córki, Jedna z nich była zaręczoną, narzeczo- 
ny zaś od dluższego czasu przebywał w Ame- 


cyce. Przed dwoma laty poznał ją Pinkas Man | 


gott, agent handlowy z Warszawy, zamieszka - 
ły czasowo we Lwowie i nawiązał z nią sto- 
sunek miłosny. Kiedy jednak ukochana jego 
nie chciała wyjść za niego zamąż i miała za- 
i miar dziś wieczorem wyjechać do Ameryki, 
| Magnott wdarł się wczoraj o godz. pół do 2 w 
| nocy do mieszkania Zwerdlingów W pierw- 
szym pokoju oddał dwa strzały : «© postrach a 


PIANINA SCHMIDTA saseezs z MELENA SMÓLARSKA see 
Skład fortepianów Szewska 9 
następnie przy świetle elektrycznej aa 


strzelił do narzeczonej, która wtenczas spał 
w łóżku. Pomylił się jednak co do osoby, bę 
celnym strzałem uśmiercił siostrę narzeczonej 
Zoryenlowawszy się w sytuacyi drugim strzą 
łem zastrzelił swoja ukochaną, która spała 3 
siostrą. Na odgłos strzałów zbudzona rodziną 
uniemożliwiła mordercy zamiar samobójstw% 
Sprawca został aresztowany. 
——E————— 
r e o _ 
Powrót ministra Skrzyńskiego 
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa. 21 3. (Sin) W dniu dzisiejszym 
powrócił do Warszawy minister spraw zagr 
P. Skrzyński. W południe odbył min, Skrzyń 
ski dłuższą konferencyę z premierem Grabą 
skim, popołudniu zaś został przyjęty przeą 
Prezydenta Rzeczypospolitej, któremu zdał 
Sprawę ze swej podróży zagranicę. Z okazyj 
przyjazdu min. Skrzyńskiego zamieszcza dzi4 
siejsza „Gazeta Warszawska” artykuł, w któ4 
rym atakuje p. ministra za zbytni jego opty4 
mizm w stosunku do aktualnych zagadnień 
polityki zagranicznej. ` 


e e e 

Wtorkowe posiedzenie Sejmu 

(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, 21 3. (Sin) Porządek dzienny) 
wtorkowego posiedzenia sejmu objmować be“ 
dzie przedewszystkiem dwa punkty: ustawe 6 
ratyfikacyi konkordaiu z Watykanem orač 
sprawę zniesienia ustawy o lichwie wojenneją 
Odpowiedni wniosek referować będzie posd 
Wiślicki z Koła Żydowskiego. 


Warszawa, 21 3. (Sin) Jutro odbędzie sie 
posiedzenie rady ministrów, nia którem oma 
wiana będzie sprawa statutu Komitetu kreso- 
wego. 


Sprawa dalszych aresztowanych 


w związku ze sprawą Steigera 


(Telefonem od naszego korespondenta) 

Lwów. 21 3. (Ch.) Jak już wczoraj donosfa 
łem wypuszczony został na wolną stopę szef 
prywatnego biura detektywów Dwornicki za 
kaucyą 500 złotych. Fikt, iż oskarżeni Żydził 
pozostają nadał w areszcie śledczym, mimo, iź 
aresztowani zostali razem z Dwornickim, wy« 
wołał tu żywe i zrozumiałe komentarze, Ocze- 
kuje się wniosku sędziego śledczego na wypu 
szczenie i dalszych oskarżonych Jaegera, Korm 
habera i towarzyszy, Kaucya zawnioskowana 
na ich wypuszczenie na wolną stopę ma jes 
dnak być ' wysoką, że skorzystanie z uchwa 
ły stanie niemożliwem. 

Po mieśc! rozeszły się pogłoski, iż za wypu4 
szczenie Jaegera na wolną stopę ma być zażąs: 
daną kwota 100 tysięcy złotych w gotówce, 


Plotk: 


(Telefonem od naszego korespondenta) 

Wiedeń. 21 3. (D) Tutejsze poselstwo pole 
skie zaprzecza pogłoskom, jakie się pojawiły] 
w prasie o rzekomych ruchach wojsk polskich 
na granicy niemieckiej. 


Biust Eberta w Reichstagu 


(Telefonem od naszego korespondenta 

Wiedeń. 21 3. (D) Z Berlina donoszą: ona 
went seniorów Reichstagu uchwalił dziś lem 
uczczenia pamięci zmarłego prezydenta Rze4 
szy Eberta umieścić w westybulu gmachu 
Reichstagu biust zmarłego prezydenta, , 
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REA CZW ZZOZ 


Nieznane sty Napoleona | de Talentu 


Z niewydanych zbiorów korrespondencyi Bonapartego- _ Projekt Bo- 
napartego © reformie wladzy. — Stosunek Napoleona do Sieyasa. 
Sprawa nadania konstytucyi Republice cisalpińskiej. — Bonaparte 


przeciw Monteskiuszowi. 


Na Górnym Śląsku znajduje się zamek Sagan, by- 
ła siedziba książąt kurlandzkich. Mało kto wie, że 
Nuętrza tego pałacu ukrywają szereg tajemnic. Za- 
Ensk ten jest właścicielem szeregu dokumentów do- 
kyczących historyi Francyi z XVIII stulecia. W ar- 
kkiwum znaleźć można m. i. korespondencyę Talley 
kamda kciężniczki kurlandzkiej pani „Dino* a co 
wajważniejsza szereg listów Napoleona pisanych do 
kridietra Talleyranda i Józefiny. Skarbu tego pilnie 
ktrzeżono i nie pozwalano byle komu zaznajamiać 
ię z tajemnicą listów, które uważano Za ściśle fa- 
tmilijne. Ale przecież udało się jednemu z redakto- 
wów tygodnika paryskiego L‘ „Europe Nouvelle“ od- 
kryć w bibliotece narodowej Szereg listów dotych- 
Czas nigdzie nie ogłoszonych a zaznaczyć należy, że 
monografii dotyczących korespondencyi Napoleona 
(ukazało Się bardzo wiele, że wymienimy tylko kil- 
(ka: Correspondance de Napoleon I-e publiee par 
brdre de Napoleon III. (1858) lub Letires de Napo- 
Jeou l-er a Josephine pendant la premiere Campa- 
Wie d'Italie, Le Consulat et Empire i cały szereg 
Kknnych. Obecnie L'Europe Nouvelle tozpoczyna pu- 
Dlikacyę listów Napoleona nigdzie dotychczas nie 
ogłaszanych. Podamy z nich kilka, jak listy Napo- 
isona do ministra Talléyranda i do żony Józefiny, 
Które to listy Odkryto ostatnio w archiwum zamku 


« « kd 
LIST DO TAYLLERANDA. 
Glówna kWatera w Pasgserlano. 
Do obywatela Taylieranda! 
, Obywatelu ministrze, otrzy małom Wasz list doty- 
Rzący powierzenia Sieycsowi misyi we Włoszech. 
iPrzychylam się do waszego zdania. UWażam jednak 
iże, że obecność Sieyesa jest zarówno pożyteczną w 
Milano jak w Holandyi czy Paryżu. Mało jesteśmy 
obznajmieni z zagadnieniami najnowszej polityki, 
aczkolwiek wydajemy Cały szereg brosznr i traktu- 
emy ten temat obszerniej lub krócej w przemówie- 
Miach, bardzo często noszących charakter niestety 
tylko paplaniny, Wydaliśmy 100 i jeden broszur a 
przelież uie okreŚliliśmy nawet w przybliżeniu, co 
właściwie rozumie się przez władzę wykonawczą, 
prawodawczą i sądową. MouteSquieu udzielił nam 
blędnych wskazówek í deflnicyl. Sam autor w dzie- 
łach Swoich twierdzi, że wzoruje się na dawnem u- 
wtawodawStwie. Prócz tego według własnycb słów 
MMontesquiusza definicye jego WZorowane są na U- 
sządzeniach angielskich; z Anglii zaczerpnął ogólne 
zarysy dla władzy wykonawczej, ustawodawczej i 
aądowej. Właściwie dlaczegóż do władzy ustawodaw 
Kzej zalicza się prawo wypowiadania wojny i za- 
(Wicrania pokoju albo też prawo ustalania jakość 
kzy wielkości podatku? Angielska konstytucya po- 
Wierza powyższe sprawy Izbie Gmin, Stanowisko 
Eupełnie słuszne i rozumne, w dry angielska Eon- 


Stylucya to niejako „Magna Charita libertatum“. 
Wkzakżeż Izbą Gmin jest jedyną inSlylucyą która 
reprezentuje tak dobre jak i złe strony narodu. Q- 
na jedynie ma prawo nakładania podatków. izba 
Gmin to jedyna zapora jaką znaleziono celem ogra- 
niczenia despotyzmu i nieudolności dworzan i po- 
chlebców. Lecz w państwie, gdzie lud jest jedynym 
Suwerenein i gdzie wszelka władza w jego znajduje 
się rękach, pocóż zaliczać do władzy ustawodawczej 
sprawy, które ludowi są obce. Od lat 50 nie określo- 
no lepiej i dokładniej żadnej dziedziny prawnej jak 
władzę Suwerelną ludu. A i my, wtedy będziemy 
najszczęśliwsi, gdy konstylucya umożliwi nam prze- 
prowadzić podział władzy Ogólne zarysy Konstytu- 
cyi francuskiej łedwo że są nakreślone. Władza rzą- 
du w całej swej rozciągłości ma być według mego 
planu rzeczywistym reprezentantem narodu; rząd 
miałby rządzić na podsiawie konsStyłucyi i praw or- 
ganicznych. Według mego zdania winna władza być 
podziełona między dwa urzędy. 

1) Jeden, którego zadaniem jest czuwać lecz nie 
działać; jest to władza, którą dziś nazywamy wyko- 
nawczą; miałaby ona, że się tak wyrażę, moc sta- 
nowienia praw w Wykonywaniu ustaw. (la legislation 
i I' execution). Władza ta byłaby rzeczywistą Wiel., 
ką Radą, narodu posiadałaby bowiem wielki zakres 
działania, bo władzę administracyjną i Wykonawczą, 
które obecnie powierza nasza konstytucya władzy 
ustawodawczej. 

Drugim głównym organem byłby tzw. Dyrekto- 
ryat wykonawczy (Directoireexecutif) składający się 
z dwóch urzędów; z tych jeden byłby bardzo licz- 
nie obesłany przez lud i to w ten sposób ażeby za- 
siedli w nim sami obywatele sape Menn A 


(ULWSKIE 


wódki: 


Czyszczona 
Perła mocna 
Starka 
Starucha 
Żytniówka 
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dza ustawodawcza miałaby uchwalać prawa i tako- 


we zmieniać., Lecz procss ten nie mógłby 
odbywać się jak obecnie w dwóch lub trzech 
dniach. — Nie rozumiem bowiem jak możną 


uchwalać lub zmieniać ustawy bez przeprowadzania 
nad niemi dyskusyi szczegółowej choćby przez Sze- 
reg kilku miesięcy. Władza ustawodawcza musia< 
łaby mieć zapewniony aulorytet, który nie jest rZe+ 
czq obojętną. Nie posiadając, Że się tak wyrażę, o- 
czu, usżu i zmysłu obserwacyjnego dla Spostrzega- 
nią lego CO się Wokół dzieje, władza ta pozbawiona 
w ten sposób ambicyi obdarzałaby nas całym Sze* 
regiem praw wzajemnie się wykluczających a bar- 
dzo często praw zupełnie nieuzasadnionych i bezsen= 
SsoWwnych. Olo jest jak sądzę podstawa, której trzy” 
mać się należy przy rozważamu różnych zagkąw 
dnień politycznych. Obecnie aktualnych spraw. Dis 
narodu 30-milionOwego jest wielkiem uleSzczęścieny 
Jeżeli obetnie w Wieku XVIII chwyta za bagnet dla, 
ocalenia Swojej ojczyzny. Środki gwałtowne godzą 
w prawodawcę. KonsStytucyę dla ludzi obmyślić ma- 
ją sami ludzie. Jeżeli zobaczycie się z obywatelenz 
Sieyesem to zakomuniknjcie mu treść tego listu 
Wierzcie mi, że niezmierną by mi Sprawiło radość, 
gdyby się Wam udało wysłać do liahii człowieka, 
którego ja poważam i do którego szczerze jeStema 
przywiązany. Człowieka takiego wspamaugałbym ze 
wszystkich moich sił i spodziewam się, że gdybyśmy 
połączyli nasze wysiłki moglibyśmy wspólnie dać 
Italii konstytucyę analogiczną do zwyczajów obywa- 
teli, liczącą się z warunkami miejscowymi a możli- 
we, że udałoby się nam opracować konstytucyę wi 
sposób, któryby nie zalatywał Żadną Rowością. 
Wśród zgiełku wojennego zgrzytu bagnetów i umy- 
słów roznamiętnionych trudno byłoby w inny sposób 
postąpić. Streszczam się; Sądzę, że obecność Sieye- 
sa w Italii jest pożądaną; mówię to nietylko poufnie 
lecz niejako zupełnie oficyalnie, gdyż uważam, iż 
gdy nie damy Republice Cisalpińskiej konstytlcyt 
i to takiej która lud zadowolić potrafi to Francya 
nie odniesie żadnej korzyści. Dotychczasowe bowiem 
konstytucye i ciała ustawodawcze, to Organa płnco- 
ne przez Austryę i Rzym. List niniejszy nie jest 
planem kampanii ani akcyi  jakiejkolwiek— proszę 
leż © zachowanie tegoż jako dowód zupełuego zauta- 
nia do osoby ł jako odpowiedź na wystosowane da 
mnie zapytanie. Z fpłozdrowieniem 
Bonaparte. 


Uk onstytuowanie się syon. 
Rady Naczelnej w Polsce 


Jak już donosiliśmy odbyło się na ostatniem po- 
siedzeniu Rady naczelnej związku organizacyi syo= 
nistycznej w Polsce ukonstytuowanie się prezy- 
dyum. Przewodniczącym wybrano p. Leo Lewitego, 
wiceprzewodniczącym dra N. Dawidsona i senatora 
dra Rotenstreicha. Sekretarzem p. Grawickiego. Przy 
preżydyum Rady naczelnej stworzono następujjące 
referaty: dia pracy palestyńskiej, Zjazdu propale- 
slyńskiego pod kierownictwem L. Lewitego; dta 
spraw polityczno- ekonomicznych pod kierownic- 
twem Sen. dra Rotenstreicha i dra ndesa; dla 
pracy organizacyjnej pod kierownictwem dra N. Da- 
maz. 


E. D. NOMBERG. 


J. L. Parèt 


Dokończenie, 

Dla Pereca i jego kółka były te piosenki jakgdyby 
proroczem odkryciem, Nam wszystkim się zdawało, 
de trysnęło przed nami świeże, ożywcze i bujne 
Éródło. Nie tylko dlatego, ponieważ nas te piosenki 
zaChwycały swoją prostotą, niewyszukaną  foriną 
Wewnętrznem ciepłem i głęboką serdecznością to- 
for ule otwierały perspektywę na nowy Świat, nę- 
ciły i wołały, by odkryć ten świat Zupełnie nie zna- 
By inieligentowi, tak temu, który Całe Swe Życie 
studyum Tory poświęcił, jakoteż temu, kto był ma- 
skilem i postępowcem. 

Dowiedział się ten inleligent, Że olo Żyje jego lud 
4 śpiewa. Śpiewa o miłości, o tęsknocie, o radości i 
"smutku. Lud, dla którego nie istnieją kręte Ścieżki, 
zawiłe problemy, bolesne zagadki i filozoficzne roz- 
czepianie włosa na czworo tak właściwie naszemu 
tak tradycyjnemu jak i nowoczesnemu inteligentowi. 
Niech że więc czytelnik sam w swej własnej fantazyi 
przedstawi sobie rewolucyjne konsekwenCye lego od- 
krycia ale niech nie zapomni przytem o panującej 
(Wówczas — Czy tylk» wówczas? — opinii, że Żydzi 
Gą zjednej strony narodem wybranym, narodem 
powołanym do wielkich spraw ducha i tylko dla du- 
cha żyjącym, a z drugiej strony narodem  zwyro- 
Uriałym bez zmysłu dla natury, wyzutym z wszel. 
kiej prostoty, bez zrozumienia i odczucia piękna. 
miłości i porzyi, 

Jest to wierutne kłamstwo! — prolesiowało w nas 
hasze wewnętrzne ja przeciwko tej ustalonej Opinii. 

` 


WAT lo wasze zA wypaczenie, wasza niena- 


turalność, o inteligenci-talmudyści — czy inteligen- 
ci — maskile, którzy przenosicie te swoje właści- 
wości na lud. Lud składa się z naturalnych i zdro- 
wych elementów. Przywlaszczyliście sobie to prawo 
występować w imieniu łego ludu, dłatego len lud na 
zewnątrz tak dziko wyglada. Lud był niemy ale 
pozwólcie dojść mu do głosu, niech sam o sobie 
przemówi. a usłyszycie gios nie książąt lub psów 
(a la znany wiersz Heinego) lecz—czławieka!.. 

Narazie miały te piosenki tylko estetyczny wpływ. 
Conajmniej połowę zwykłych sobotnich zebrań u 
Pereca przepędz:liśmy śpiewając te piosenki w po- 
dniosłym wielce nastroju. Były to istne orgie poe- 
tyckiej ekstazy, któż mógł przewidzieć, że są to je- 
dnakowoż przeżycia, klóre ksziałtują duszę, jak w 
płomieniach Kszłałłuje się forma melalu. Przeżycia 
te doprowadziły Pereca do poznania swej drogi — 
rezultaty tych przeżyć dojrzały później jego „La- 
dowych opowiadaniach*. Jakże się zmienił ten prze- 
mądry, skomplikowany Perec, ten poszukiwacz no- 
wych dróg i nowych [orm Stał się prostym, serde- 
cznym, a jednak jakże charakterystyczną i indywi- 
dualną dla Pereca była ta przemiana! 

Zdaje mi się teraz że tn tajemnica własnego Stylu, 
(który Perec zdobył sobie w swych „Ludowych o- 
KOwiadaniach') polega na syntezie najróżnoro- 
dniejszych elementów artysty, a więc i tych, które 
artysta przynosi ze sobą na Świat, i tych, które 
nabywa pod wpływem Życia i otoczenia. Test to or- 
ganiczny proces stopienia się tych elementów w no- 
wą, że tak powiem materyę, gdyż duszn poety to la- 
boratoryuim a jest to przytem także indywidualna 


Synteza, która Zdarza Się raz Sika w Świecie Zja- 
wisk, 

Między tymi czasy, w których pieśni ludowe tak 
decydująco wpłynęły na Pereca a tymi czasy, w 


których ukazały się jego „Ludowe opowiadania” 
leży przestrzeń kilku lut. Wypełniają te lata roz- 
maile próby na polu dramatu, próby, do których 


Perec przystępował pod wpływem Wyspiańskiegb i 
innych, próby mniej lub więcej udane. 

Prznskakuję te lata, a czynię to bądź to dlatego, 
ponieważ nie brałem w nich bezpośredniego udziału, 
będąc często po za Warszawą bądź też dlatego, ba 
nieważ nie przypuszczam, by odgrywały ważną ro- 
lę w rozwoju wewnętrznego ja Pereca. 

W „Ludowych Opowiadaniach* łączą się obą 
glówne momenty w twórczości Pereca: chassydz- 
ki entuzyazm, który organicznie w nim tkwił i po- 
wrót do ludu, ten przemożny pęd do serdeCznośŚCci 
i niekunsztownej prostoty, klóry Perec zrealizował 
po latach poszukiwania i włóczęgi po własnych i 
obcych drogach i ścieżkach, 

Gdy się potem zjawił Asz, a następnie Weissen- 
berg, prawdziwi przedstawiciele duszy ludowej, 
przez których usta przemówił sam lud, wszyscy od- 
czuli, że oto spełnia się zapowiedź pieśni ludowych. 
Lud uojrzał i przemówił. 

I oto nadszedł także czas dla tego który nosił w, 
swej duszy najpiękniejszą i najbarwniejszą legen- 
dę — spuściznę długich pokoleń ciągłego z duchem 
obcowania, który był kwint-essencją całej epoki uđu- 
chowienia. Stanął nad $Wwieżem ożywczem źródłem i 
ujrzał siebie. odkrył wewnętrzna swoją prawdę $ 
wyśpiewał najpiękniejszą swoją pieśń. 
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ŚWIĘTO SZTUKI HEBRAJSKIEJ. 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 23 marca. 


Pierwszy teatr hebrajski w Palestynie. 


Uroczystość otwarcia. 


— Przemówienie Bialika. — ©degranie „„Beisza- 


cara“: — Artyści hebrajscy. — Trudne warunki. — Program teatru. 


Historya zapisze — „stało się“ powstał 
pierwszy teatr hebrajski w Palestynie. Te- 
„atr Menachema Gnesina wystawił dziś po 
raz pierwszy w Tel-Awiwie sztukę hebraj- 
ską, legendę bibii,ną „Balszacar”, 

Byłam na uróczystości otwarcia teatru, na 
którą zaproszono całą prasę tuteiszą i zagra 
niczną. Sala była przepełniona. Na wszyst- 
kich twarzach wyraz skupienia i oczekiwa- 
nia, Kolejno występują mówcy, witają „Te- 
atr Palestyński”, z głosów ich bije głębokie 
wzruszenie, 

Pierwszy przemówił burmistrz miasta 

p. Dyzenhoł: 


— Po wielu latach tułaczki artyści żydow 
scy wrócili do swego domu. Przybyli by 
wraz z ludem całym wziąć udział w odbudo 
wie naszej Erec, 

Następnie głos zabrał 

Bialik, 
Grzmoty oklasków towarzyszyły ukazaniu 
się wielkiego poety naszego na trybunie, 

Bialik mówił o języku hebrajskim, który 
dotychczas był językiem książki, a teraz 
przeistoczył się w żywą mowę w ustach na- 
szego ludu w Palestynie, Nieszczęściem był 
jednak dotychczas fakt, że większość mó- 
wiąca obecnie tym językiem nie zna się na 
fonetyce jego, nie odróżnia poszczególnych 
odcieni, dźwięków pewnych liter alfabetu, 

Jednem z zadań nowo-powstałego teatru 


| 
| 
| 


jest właśnie to, by ze sceny zlewał się po- ' 


tok brzmień prawidłowych naszej żywej mo 
wy hebrajskiej, Bialik zakończył: 
rzę zdanie mędrców Talmudu — „w przy- 


powtó- | 


szłości będą ludzie wiedzy głosić naukę swo | 


ją z trybun teatrów i cyrków“. s 

Odcżytano szereg depesz powitalnych, 
przesłanych przez Org. Syon., reżysera ope 
ry hebr. — Golinkina itd. — poczem śród 
burzliwych entuzyastycznych oklasków uka 
zał się na scenie reżyser -— Gnesin. Kurtyna 
została podniesiona, Niebywała, bogata wy 
stawa, dekoracya konstruktywna, istna baj 


ka barw i Świateł!.. Isoto odżyła na scenie | 


legenda dramatyczna biblijna o Belszacarze 
wielkim mocarzu babilońskim w niezwy- 
kłym przepychu szat archaicznych, oparta 
na tonach ilustracyi muzycznej modernisty- 
cznej Achrona — pałac, harmonia ruchów, 
tonów i barw. — 

Balet układu Jutty Klamt dopełniał wraże 
nia. 

I snuje się baśń o królu okrutnym, co spo 
niewierał naczynia przybytku świętego, co 
lżył imieniu Wielkiego Wiekuistego Boga! 


Uczta. Zmysły. Szał, Zawrotny tan kapła- ų 


nek Baala i Astarty. Bakchanalia, Poprzez 
akcyę przewija się motyw tutejszej pieśni 
ludowej, hebrajskej, upalnej, jak słońce na- 
szej młodej, odrodzonej Erec. Następują wa 


ryacye tego motywu. Nagle coś się urywa.. | 


Ciemność. Scena rozwidnia się i na ścianie 

łacu płoną ogniste symbole: „Mane, Te- 
kel, Fares". — Pomijam wszystko. Pomijam 
niezwykłą grę aktorów — takiej techniki wy 
gtawy, takiej stylizacyi sztuki nie było do- 
tychczas w świecie artystycznym  żydow- 
skim, 

Ileż pracy włożyć musiał reżyser, by do 
konać tego cudu! 

o czyż nie jest cudem wywołanie tego 
zaiste królewskiego zjawiska na deskach 
tego ciasnego teatru, które wogóle na na- 
zwę sceny nie zasługują, Artyści grali bez 
zarzutu, Dykcya ich, mimika, ruchy! Poznać 
było, że kazdy szczegół był jak najstaran- 
niej opracowany, na wszystkiem leżała pie 
częć szkoły. l a 

Artysta, który grał błazna królewskiego 
dal niezwykłą kreacyę w rysunku, głosie i 
ruchu. A 

Kim są ci artyści? Z jakich szeregów re- 
krutował je Gnesin? Udzielił mi na to odpo 
wiedzi podczas gdy zgłosiłam się do niego po 


wywiad kilka dni przed przedstawieniem, 

Trupa jego jest mięszaną: 4 artystów skoo 
ptował na miejscu (w Palestynie), z Berlina 
jest 2, z Polski pochodzi — 5, a i „Habima” 
moskiewska będzie tu godnie reprezentowa 
na — ogółem trupa liczy 120 osób. Walka z 
dyletantyzmem i stosunek poważny do sztu 
ki — oto zasadnicze punkty programu tej 
rzeszy artystycznej. Magistrat Tel Awiwu 
udzielił już placu na wystawienie gmachu te 
atru, w którym będą się mogły zrealizować 
piękne zamierzenia teatru Palestyńskiego. 

Chodzi więc głównie o gmach, kóry mu- 
si być wystawiony w faknajszybszym cza- 
sie, 

Gnesin w rozmowie ze mną zaznaczył, że 
Achrar, autor ilustracyi muzycznej Belsza 
cera ułożył tekst muzyczny na orkiestrę z 
25 osób, 

Reżyser, wystawiając sztukę tę w tak o- 
kropnych warunkach, jakie przedstawia 
gmach kina — musiał zmniejszyć orkiestrę 
do 9 osób i zastosować wogóle orkiestrę smy 
czkową. Z powodu ciasnoty sceny — musiał 
zrezygnować z całej dekoracyi, przywiezio 
nej specyalnie z Berlina i umieścić tylko 
część na scenie. 

A cóż moówić o efektach świetlnych, któ 
rych zaledwie część i to z wielkim nakła- 
dem pracy udało się przeprowadzić! 

Dyrekcya Teatru Palestyńskiego wszyst- 
kie swe nadzieje pokłada w ogóle żydow- 
skim, który stanowi jedyną w swym rodza- 


ju wdzięczną publiczność w świecie i potra | 
fi ocenić wzniosłe wysiłki dźwigającego się ' 


a oddawna upragnionego teatru na gruncie 
Palestyńskim, 

Zasadniczo program T. P. obejmuje prze- 
dewszystkiem sztuki klasyczne, biblijne, 
Balszacar, to pierwsze studyum, to pierwsze 
dziecko tej nowej szkoły artystycznej, 

Po Balszacarze T. P, wystawi komedyę 


Nr. Og 


n RANOLD a RANOLD. 


nieda się więc zastąpić naśladowni- 
ctwami mimo podobnego opakowania, 


KANOLD 


to najlepszy karmelek śmietankowy 
w kilku smakach. 
Reprezentacya w Krakowie, ul. Poselska 22, 
R p S 


muzyczną „Megilath-Ester", następnie „Jan 
cobs Traum“ Beer Hofmana, „Judytę“ — 
Hebla, „Heroda i Miriam", „Sabbataja Cwi" 
— Żuławskiego itd. ł 

Gnesinowi chodzi głównie o sztukę rodzis 
mą, o stworzenie nawskroś oryginalnego te 
atru żydowskiego. Dotychczas grano w języ 
ku żydowskim, w Palestynie dotąd grywano 
przekłady, sztuki w języku hebrajskim, Gne 
sinowi chodzi o oryginały, o sztukę hebrają 
ską Teatr Palestyński wystawi w pierwa 
szym rzędzie sztuki biblijne, sztuki z zakra 
su literatury hebrajskiej, Uważa on, że jea 
dynie tu w Palestynie uda mu się dopiąć ce= 
lu, wyłącznie tu będzie mógł stworzyć ory 
ginalny teatr żydowski. 

T. Palest, ma w programie wystawienie 
specyalnych przedstawień dla dzieci, Teatr 
nauczy dziecko kochać literaturę, 

W szeregu sztuk klasycznych ukaże się naj 
scenie „Szejlok” Szekspira, 

Żydzi posiadają niezmierne bogactwo maa 
teryału aktorskiego, Przybędą tu także żya 
dowscy malarze, kompozytorzy, dramatów 
pisarze, kórzy powołają do życia harmonija 
ną jednolitą, oryginalną sztukę żydowską« 

T. P, został zaangażowany przez Org 
Syon. tutejszą na Wielkanoc do Jerozolimy, 
gdzie odbędzie się przedstawienie „Balsza- 
cara” specyalnie na cześć uroczystości ©0- 
twarcia Uniwersytetu, na którą zapowiea 
dziany jest przyjazd lorda Balfoura. 


Miriam Wolman-Sieraczkowa 


Tel-Awiw, w marcu 1925 r. 


Duela ról mima dalarów zebramo w Hew Jar 


na „Keren Haiesseci' w jednym miesiącu 


New. Jork. W przeciagu pierwszego miesią- 
ca od rozpoczęcia akcyi na rzecz „Kecen Ha- 
jessod* zebrano przeszło pół miliona dolarów, 
tzn. ponad połowę wyznaczonej na New Jork 
sumy w obecnej kampanii, 


500.000 f. szt. wynosi nad ka 
budżetu administracyi palestyńskiej 
w Fa 1923 = A 


Londyn. Z Jerozolimy donoszą do „Colonial 
Officełł, że wedle obliczeń administracyi palestyń- 
skiej wykaże budżet br. (od 1 kwietnia 1924 do 31 
marca 1925 


nie. Jest to pierwszy rok, w którym Palestyna nie 
kosztuje rząd angielski nie, lecz daje jeszcze Zyski. 
W budżecie z roku 1922/3 był deficyt w sumie 
70.000 funtów. W roku 1923/4 dochody pokrywały 
wydatki. Pisma angielskie uważają fakt nadwyżki 
w budżecie administracyi pałestyńskiej za znak Toz- 
Woju w Palestynie, ubolewają tylko, Że już w roku 
bieżącym będzie Palestyna płaciła na rachunek 
długu tureckiego 233.000 funtów. 


awid Jelia burmistrzem Jerazolimy? 


Arabskie pismo El Mukatam pisze, Že na miejsce 
gubernatora Jerozolimy generała Storsa, który po- 


dał się do dymisyj jest przeznaczony na gubernato- 
ra jerozolimskiego dotychczasowy burmistrz Jero- 
zolimy Naszasibi. Dawid Jełlin, wiceburmistrz Je- 
rozolimy miałby zostać burmistrzem miasta, Na- 
szasibi należy do umiarkowanych Arabów i stoi 
w Opozycyi do egzekutywy nacyonalistów arabskich, 
Wiadomość tę notujemy jako pogłoskę. 


nadwyżkę 500.000 funtów. Same do. | 
chody z cła wynoszą ponad 50.000 funtów miesięcz- ; 
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Wamojona emigracja z Polski da Palestyny 


2.006 emigrantów 1.000 turystów. 


W bieżącym miesiącu przekroczy liczba emi 
grartów z Polski do Palestyny bardzo zna- 
cznie dotychczasowe liczby emigrantów. Licz= 
ba emigrantów z Polski dosięgnie w marcu 
3,000, z tego 1000 turystów. Resztę stanowią 
kapitaliści. którzy otrzymali wiza lub emigran 
ci wyjeżdżający na wezwanie swych rodzin 
w Palestynie, lub na podstawie certyfikatów 
W miesiącu kwietniu liczba emigrantów praa 
wdopodobnie zmaleje ze względu na święta, 
W maju i czerwcu liczba ta ponownie wzrdn 
śnie znacznie. Godzi się przytem zaznaczyć, że 
liczba osób wyjeżdżających z Polski na pod- 
stawie wezwań rodzin i pracodawców palestyń 
skich wzrasta z miesiąca na miesiąc. W bie- 
żącym miesiącu liczba tej kategoryi emigran+, 
tów dochodzi do tysiąca, 


70.613 osób wylądowało w r. 
1924 w Palestynie. 


Wedle oficyalnego sprawozdania zarządu  pale+ 
styńskiego lądowało w Palestynie w przeciągu ro+ 
ku 1924 70,613 osób, którzy bądź przybywali, bądź 
Wyjeżdżali z kraju. 

Delegat Uniwersytetu w Oxfordzie 
na uroczystości otwarcia U. H. 
Londyn. Królewski uniwersytet w Oxfora 


dzie polecił prof. Garstangowi, dyrektor i de 
partamentu starożytności w Palestynie. y w 
imieniu uniwersytetu oxfordzkiego wziął 


udział w otwarciu hebrajskiego uniwersytetu 
w Jerozolimie, 
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Czy już zaopatrzyliście 


plyta nia i zgłalaaenia w Pady 


Kapować ziemię, ile tylko środków — Fun dusz Narodowy i prywatni nabywcy. == 

czyny niezadowolenia į ich krytyczna analiza, — Najgłówniejsza zasada: ciągle 

zwiększać dochody Żydowskiego Funduszu narodowego! — Jeśli mu brak funduszów, 

ito muszą kupować prywatni przedsiębiorcy. — Extremiści, — Olbrzymie znaczenie P, 

©, D- C, dla normowania cen ziemi, — Niezwykle wielki popyt ziemi w Tel-Awiw, — 

JW Jerozolimie ; Hajfie sytuacya dobra, — Ułatwić P, L. D. C, nabywanie rezerw grun 
towych! — Spekulacya ograni czona do Tei-Awiwu. 


W tej aktualnej, choć tu i ówdzie, rzystwo „Meszek* czyniły to wyłącznie za 
hazbyt jaskrawo przedstawionej | pośrednictwem „Palestine Land Develope- 
sprawie, oddajemy dziś głos naj- | ment Company” i wyraźnie uznały, że zobo 
kompetentniejszemu fachowcy, wiązania PLDC, by we wszystkich zakup- 
wieloletniemu Kierownikowi działu | nach ziemi przysługiwało ŻFN prawo pier- 
kolonizacyi przy Syoń, Egzekutywie | wszeństwa, stosuje się także do nich, Dopie 
w Palestynie. Widać z wywodów | ro potem, kiedy: Fundusz narodowy oświad | 
Dra Ruppina, że zło jest chwilowo ; czył, że nie chce, czy nie może kupić da- | 
zlokalizowane, a jego trwała sanaa PLDC grunta 
cya możliwa, jeśli ogół zrozumie o- | 
gromnie dodatnią łunkcyę  ŹŻydow- | 
skiego Funduszu Narodowego. Red. 

Jest prawie do znudzenia powtarzaną pra- 


nych śruntów, sprzedawała 
te prywatnym towarzystwom. 
Wobec tego nie może być mowy, by 
prywatne towarzystwa wykupywały ziemię 
ŻFN, którą on sam pragnie kupić, Ci zatem, 


wdą, że pozyskanie ziemi przez Ży-: którzy sprzeciwiają się nabywaniu gruntów | 
dów w Palestynie musi postępować równo- , przez prywatne towarzystwa powinni teraz | 
cześnie z ich imigracyą, być konsekwentni i twierdzić, że lepiej jest | 
i Zdaje się przytem, że dawniej, bardzo | ziemi obecnie wogóle nie kupować, niż po- 


rozszerzony mylny pogląd, iż nie musimy 
się spieszyć w nabywaniu ziemi, ponieważ | 
ziemia nie ucieknie, pogląd za pomocą któ- 
rego zwalczano jeszcze przed czterema la- 
ty nasze pierwsze zakupy w Emek Isreel, 
wistąpił obecnie właściwemu zdaniu, że po- 
winniśmy be ziemi po obecnych cenach za 
kupić, na ile pozwalają nam nasze środki, 

Fodczas, gdy przed 1—2 lat ŹFN miał naj 
większy udział we wszystkich kupnach grun 
tów wiejskich wystąpił obecnie cały sze- 
reg prywatnych towarzystw, jako nabyw- 
ców i zakupił znaczne obszary ziemi, We 
wielu kołach przyjęto tę przemianę, przez 
którą znaczna część ziemi zakupionej przez 
Żydów przeszła w ręce prywatne z wiel- 
kiem niezadowoleniem. Istnieją głównie czte 
ty zarzuty, jakie wysuwa się przeciw prywa 
fnym żakupnom gruntów wiejskich, 

1) Ponieważ prywatne towarzystwa przez 
konkurencyę podbijają płacone właścicielom 
gruntów ceny sztucznie í do znacznej wyso 
kości. 

2) Ponieważ prywatne towarzystwa nie 
troszczą się o to, by zakupione grunta zużyt 
kować w rozumny sposób dla celów koloni- 
zacyi żydowskiej, 

3) Ponieważ towarzystwa prywatne osią- 
ésa, przy dalszej sprzedaży ziemi znaczne 
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zwolić, by przszła w ręce żydowskich prywa 
nych towarzystw. Niezawodnie są ekstremi- 
ści, którzyby chętniej widzieli, gdyby w osta | 
tnim roku, w którym ŻFN zakupił 50.000 (w 
międzyczasie już więcej. Przyp. red. N. Dz.) | 
a prywatne towarzystwa około 100.000 du- 
namów ziemi, bodaj tylko ŻFN zakupił 50 
tysięcy dunamów, a 100.000 dunamów poza | 
stało u arabskich właścicieli. Nie sądzimy, 
by ten krańcowy pogląd, jakkolwiek płyną- 
cy z najlepszych motywów, podzielalo wie- | 
lu syonistów. Nie jesteśmy bowiem nigdy 
pewni, czy ziemia będąca do sprzedania 
dzisiaj, jeszcze za kilka lat będzie do naby- 
ci 


f 
J | 
Jeśli przystąpimy do badania czterech wy 
żej wspomnianych zarzutów, to pierwszy 
zarzut, że towarzystwa prywatne powię- 
kszyły cenę ziemi, można uznać za słuszny, 
jeżeli chodzi o grunta wiejskie w Palestynie, 
Dotychczasowo udało się szczęśliwie wpły- | 
nać na towarzystwa prywatne, pragnące | 
nabywać grunta wiejskie, by bezpośrednio | 
lub za pomocą prywatnych pośredników 
nie układały się z właścicielami gruntów. 
Przeważnie wszystkie układy były prowa- 
dzone za pośrednictwem PLDC i wszystkie 
tranzakcye zawierało to towarzystwo. 

„Kanalizacya prywatnego popytu ziemi 
i centralizacya zakupów w rękach kontro- 
lowanej przez _ organizacyę  syonistyczną 


NADESŁANE. 


Ta rubryka ie redakeyn nia odpowiada. 


4) "Ponieważ nabywcy, którzy uzyskują 
parcele gruntowe od prywatnych towa- 
zystw czynią z gruntów przedmiot spekula 
cyi 


Zanim przejdziemy te poszczególne moty 

, pragniemy zaznaczyć, że oczywiście by 
toby znacznie lepiej, gdyby ŻFN posiadał do 
stateczną ilość środków, aby wszystkie grun 
Ra, w szczególności wszystkie wiejskie grun- 
a, które można nabyć po racyonalnych ce 
nach, zakupił, To bowiem było i pozostaje 
nadal najlepszą rękojmią, że ziemię zużyje 
mię dla dzieła kolonizacyi w rozumny spo- | 


D 


Gubrona dla biednych- charych w Hrakawie. 


Dziś w niedzielą, dnia 22. marca b. r. 
odbędzie się w sali „Astoryi* przy ulicy Dietlowskiej 


Kiermasz dla dzieci 


Cały dohód przeznaczony dla ochrony biednych, 
w Krakowie. Wiele niespodzianek. Loterya fantowa. 
tańce rylmiczne i płąsy dzieci. Każde dziecko otrzy: 
muje podarek. Podwieczorek dla dzieci przygotowany. 


Początek kiermaszu o godz. 3. nopoł. — Od 7 daucing 


— m "ag = 

Buchalter-bilansista 

z 6-letinią praktyką bankową i handlową, 

| 268 posznkuje posady. 

| Łask. zgłosz. pod „Samodzielny* do Ad. N. Dz. 
= dn AEE 


sób i że nie stanie się ona przedmiotem spe 
kulacyi. Kupna za pośrednictwem prywat- 
nmych.towarzystw mają dla nas tylko pomoc 
hicze znaczenie, tzn. trzeba je wówczas brać 
pod uwagę w ŻFN nie ma środków do na 

ycia ziein. całej tej dyskusyi nie może ni- | 


dy chodzić o to, czy prywatnym towarzy- 
stwom wolno kupować te grunta, które ŻFN 
'chce lub może zakupić, lecz o to, czy wol- 
na im nabyć taką ziemię, której ŻFN nie 
chce, albo nie może nabyć, Wszystkie towa 


'rzystwa prywatne, które w ostatnich cza-| 62 DOMY w BERLINIE 
sach nabywały grunta miejskie, jako to kupuję za gotówkę. Dokłaune szczezóły pisemne pod 
ń can Zion Commonwealth" i towa- | „imag“ do Biura ogłoszeń F. Stattera, Kraków, Rynek 3 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 33 marca 
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się w telegramy powitalne (Z. F. N.) z okazyi 
otwarcia Uniw. hebrajskiego w Jerozolimie? Jeśli nie 


„kup natychmiast! 


PLDC umożliwiła niepodrożenie gruntów! 
wiejskich. 
Nieco odmiennie przedstawia się sprawa 


z parcelami miejskiemi, Wprawdzie w Jero 
zolimie i Hajtie, gdzie PLDC posiadała do 
ostatnego czasu rezerwy gruntów i oferowa 
łą parcele budowlane po umiarkowanych ce 
nach, nie nastąpiła zwyżka ceny i należy 
się spodziewać, że PLDC przez stworzenie 
nowych rezerw gruntów także i w szym 
ciągu będzie w stanie utrzymać w tych oby 
dwóch miastach ceny na stałym poziomie i 
przeszkodzić spekułacyi. Natomiast w Tel- 
Awiwie nastąpił niezwykły popyt na gran- 
ta. Wielu kapitalistów żydowskich wdało 
się w rokowania z arabskimi właścicielami 
ziemi przez prywatnych pośredników, któ- 
rzy pojawili się w Palestynie, jak grzyby 
po deszczu i doprowadziło w przeciągu jed= 
nego roku do tego, że ceny za ziemię wzro" 
sły podwójnie, a nawet potrójnie w stosun= 
ku do dawnej wartości, PLDC i współpra= 
cującej z nią organizacyi „Geulah” nie uda- 
ło się spekulacyi tej powstrzymać. Ilość ko 
niecznych gruntów była tak znaczną, że O=. 
bydwa te towarzystwa musiałyby mieć zna» 
cznie większe rezerwy ziemi, niż na to po- 
zwalają ich ograniczone środki, by zadowo- 
lić popyt. Szczególnie PLDC potrzebuje środ 
ków nietylko dla Tel-Awiwu, lecz także 
dla zakupna gruntów wiejskich w całej Pa 
lestynie, Okazuje się, jak źle _ postąpiono, 
nie doceniając niezwykłe ważnej roli, jaką 
odgrywa PLDC dla zadośćuczynienia popy- 


| towi ziemi i przeszkodzeniu spekulacyom i 


nie troszcząc się o pomnożenie kapitałów 
PLDC, Jest rzeczą zrozumiałą, że towarzy* 


| stwo to przy znikomej imigracyi i małym 


pycie zemi, jaki panował przed kilkoma la 
ty z kapitałem 50.000 funtów mogło wszyst 
kiemu zadość uczynić, Dziś jednakowoż 
przy gwałtownie wzrastającym popycie na 
grunta musi rozporządzać podwójną a naa 
wet potrójną ilością kapitału, by mogła 
spełnić swoje zadania, Gdyby PLDC rozpo 
rządzała tymi środkami, by w Tel Awiwie 
posiadać stale gotowe reze gruntów, to 
możnaby napewno miline, oeei speku- 
lacyi ziemią. 

W chwili obecnej jesi wskutek baru 
dzo wysokich cen rzeczą bardzo kosztowną 
i ryzykowną nabywać większe obszary w 
Tel-Awiwie, Wiele przykładów z ostatnich 
czasów wskazuje, że nowi przybyszą Są, 
wprowadzani w błąd przez prywatnych pos 
średników i gotowi są przepłacić każdą ce- 
nę, którą ofiaruje PLDC lub Geulah, Wsku 
tek tego sądzimy, że obecnie istnieją tylko 
dwa środki, by zatrzymać spekulacyę zie- 
mią w Tel-Awiwie. 


Dokończenie nastąpi. 


Fabryka wódek! i likierów 
T. limmergliick, Kraków 


Prądnik Czerwony 
zawiadamia P. T. Publiczność, że 


p. Henryk Grünwald 


nie jest już więcej jej zastępcą, a temsamem 
nie jest upoważniony do inkasowania gotówki 


675 i zleceń dla tejże firmy. 


kukurudzany wagonowo į w mniejszych ilo- 
ściach dostarcza 


Miyn parowo-walcowy 


„JZASELLA "i liir-ltanty 
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„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 23 marca. 


Dział literacki Nowego Dziennika 


Mordechai Spektor 


Wspomnienie pośmiertne, 


Znika powoli i wymiera stara generacya | 
pisarzy żydowskich. Schodzą z areny ci, któ 
rych nazwać można budowniczymi literatu- 
sy, Przyświeca tej epoce wielka gwiazda, | 
kórej na imię: Perec. | 

Gdy się myślą cofamy wstecz do tej epo- | 
ki, gdy retrospektywnie ogarniamy te począ | 
tki kształtowania się żydowskiej literatury 
i zestawiamy ją z chwilą obecną, mimowo- 
li ogarnia nas uczucie zdumienia, Stajemy o 
czarowani tym cudem przemiany, tajemni- | 
cą ciągłego stawania się tego Ahaswera na 
modów, który bez opieki i pomocy aparatu | 
państwowego, bez środków materyalnych, a 
tylko miłością i tęsknotą ukochaniem i cier | 
pieniem wciąż w tajemniczy sposób się od- | 
radza, wyczarowywując kwiaty na ugorze 
zupełnie dotychczas zaniedbanym. 
| Zjawiła się wtenczas plejada bujnych, ży 
iwiołowych wprost talentów. Wydało je mia | 
steczko żyjące swoistem, odrębnem życiem 
Ikulturalnem. Słusznie też nazwać możemy 

tę epokę — epoką tryumfującego miaste- 
czka, Znalazł do niego drogę Perec, legen- 
dę z niego stworzył Asz, koniec tej legen- 
idzie położył Welssenberg, Nomberg wypro- 
wadza z niego swój typ żydowskiego maski- 
la—hamleta, aż wreszcie w czasach naszych 
iwyśpiewał łabędzią pieśń konającego mia- 
Bteczka — Bergelson. 
' Pomału wymiera ta stara gwardya, Po- 
zz ją duchowy wódz tego pokolenia — 
erec, idą za nim w ślad Mendale i Szolem- 
Alejchem, nie może między nami żyć bez 
ereca najwierniejszy jego przyjaciel Dinen | 
son, a potem umiera „der dritte im Bunde“ 
— An-ski, Ze starej gwardyi pozostał tylko 
Mordechaj. Spektor, ostatni Mohikanin, je- | 
dyny pisarz, który duszą swą, całem swem 
wewnętrznem jestestwem należał do tej ge- 
neracyi, która właściwie stworzyła nam ży- 
dowską literaturę we właściwem, europej- 
skiem znaczeniu tego słowa. 

Literatura dla Spektora nie była celem i- 
stniejącym dla siebie samego, przeciwnie 
była podporządkowana wyższym celom bu- | 
dowania żydowskiej jaźni narodowej. Była 
dwęc tendencyjną w najszlachetniejszym zna- | 
czeniu tego słowa, gdyż była związana z 
życiem masy i temu życiu wiernie służyła, 


Milczący towarzysz 


W domu pewnych moich przyjaciół zebrało się 
jednego wieczoru tylu gości, że nie mogłem zoryen- 
tować się w ich liczbie, ani w ich nazwiskach. Koło 
drugiej godziny w nocy poczęło się rozbawione to- 
w. stwo rozjeżdżać, ośm jednak osób zostało na 


oddaja sprawiediiwość — vide 


ha-ha! 


Mordechaj Spektor urodził się 5 maja. 
1856 roku w Humaniu, gubernii Kijowskiej 
z rodziców chasydzkich, Pierwsze nauki po | 
bierał u chasydzkich nauczyceli, a następnie ` 
w bet-hamidraszu. Od roku 1874 do roku 
1877 uczył się nauk świeckich, W roku 1883 | 
zamieścił w „Judiszen Folksblat* Cederbau | 
e pierwszy swój utwór „Powieść bez tytu | 
u 

Mordechaj Spektor obejmował e 
okiem i kreślił szarą powszedniość naszego | 
życia, a większa część jego obrazów z ży- | 
cia do dziś dnia nic nie straciła ze swej war 
tości. 

„Strajk nędzarzy”* i wiele innych "Rf 
nych nowel należą do mistrzowskich utwo 
rów minionego okresu naszej literatury, 
Stawiają one Spektora na równym pozio- 
mie z klasykami ubiegłej epoki, 

Następuje okres tryumfu kapitalizmu, któ 
ry wkroczył do Rosyi i zmicnił jej oblicze. 
W ślad za tem idzie zróżniczkowanie się 
masy żydowskiej, powstają nowe warstwy 
społeczne, żydostwo wyrwane zostaje z le- 
targu. 

Stawiają wówczas pierwsze kroki tak so 
cyalizm, jak i syonizm na ulicy żydowskiej. 
Zjawiają się pierwsze jaskółki narodowego 
odrodzenia, a ideologia „Chibat Syon“ zata 
cza coraz szersze kręgi, Hasło produktywi- 
zacyi naszego życia, oparcia narodowego 
naszego bytowania na nowych podstawach 
staje się coraz głośniejsze i skupia przewa- 
żną część naszej inteligencyi, 

Pisze wówczas Spektor słynną swą po- 
wieść „der jidischer  Mużik* (żydowski 
chłop“), w której stawia młodzieży żydow- 
skiej, zdegadnerowanej życiem miejskiem i- 
deał zdrowego i organicznie się rozwi ają- 
cego chłopa. Nie posiada może ta powieść 
wybitnych walorów artyzmu, ale daje silny 
wyraz tęsknocie za ziemią, która stale to- 
warzyszyła odtąd wszystkim naszym epla- 
nom przebudowy życia narodowego. 

Haskala przeżywa ostatnią tazę swej egzy- 
stencyi. Przelrzmiały jej sztandarowe hasła, 
a na nieboskłonie zjawia się jutrznia naro- 
dowego odrodzenia. Ostatnią pieśń umierają 
cej haskali, — której dopiero teraz należytą 
głosy prasy 


Gdyśimy się znaleźli w naszym pokoju, towarzysz 
mój rzekł: 

— Są ludzie, kiórzy nie znoszą milczenih. Dlatego 
zaraz na wstępie postawiłem sprawę jasno. Ja nie- 
raz miałem z tego powodu wiele przykrości. Ten 
człowiek milczy, jak pień, powiadają niektórzy o 
mnie 

— Jeżeli o mnie chodzi, proszę, nie zmuszaj się 


"nc, którą mieli spędzić w czterech przygotowanych | pan do mówienia! — odparłem. 


'ma ten cel pokojach. 

— Pan podzieli pokój z Maksymem Semeniczem — 
szekła do mnie pani domu, przedstawiając mi ró- 
iwnocześŚnie małego, miepozornego jegomościa. 

Niezbyt mi się to podobało, nie lubię bowiem 
Mzielić z nikim pokoju; przyjrzawszy się jednak dro 
bnej figurce przyszłego towarzysza, doszedłem do 
wniosku, że z dwojga złego należy zawsze wybrać 
mniejsze. 

— Bardzo mi miło... 

* — Nic pan nie ma przeciw mnie? — zapytał Ma- 
Kaym Semernicz mieŚśmiało. 
= ‘Ależ, proszę pana... skądże?.. 


— No, dzięki Bogu! Przynajmniej raz spotykam 
miły wyjątek z powszechnej reguły. 

Zdjał jeden but, zamyślił się. a potem rzekł z u- 
śmiechem: 

— Przypeminam sobie naprzykład jeden wypadek 
z młodych lat... Mieszkałem Wtedy w jednym pokoju 
z niejakim Siłactjewym, studentem... No.. nic nie 
gadam, nie odzywam się do niego. Miją jeden dzień, 
drugi... Nic! On zaczepia Mnie, Śmieje Się, wkońcu 
zaczyna się irytować? „Cóż to, Ślubowałeś milcze- 
nie? dlaczego siedzisz jak nieżywy i nie nie gadasz?” 
— „Ot, tak sobie“ — odpowiadam. — „Proszę cię — 
mówi on — powiedz choć cokolWiek!* — Ale co 


= Takl. Muszę się przyznać, że mie jestem najmil | miałem mówić? — milczałem. Znowu mija dzień je- 


szym towarzyszem... 
> Jakto? 

— No, widzi pan, nie jestem już taki młodziutki... 
na Starość stałem się dość milczący... a pan możeby 
sobie chętnie pogawędził 
snem. 

— Przeciwróe. Nie jestem gadułą, lubię milczą- 
cech ludzi. 

— No, jeeli tak, — westchnął z ulgą 
Semgkicz — tośmy się w korcu maku dobrali. 


Maksym 
Ha- 


den i drvgi... Patrzę, aż tu raz łapie on bulełkę i po 
wiada: „Do stu piorunów! Mam ochotę dać ci w łeb 
tą butlą, byłe wydobyć z ciebie jakiś ludzki głos". — 
„Rękoczyny są Wykluczone“ — odpowiadam. Milczy 


z jaką godzinkę przed | my znowu jakie trzy dni.. Aż tu pewnego Wieczoru 


właśnie kładłiśmy się spać, jak my teraz. Silantjew 
sebyla się łapie but z podłogi.. buch!.. we mnie. 
„Bodaj-eś przepadł -— powiada — teraz i na wieki! 
Cóż to ja w grobie jestem, czy w więzieniu? Jutro 
się wyprowadzam”. No, co pan myśli o tem? 


| ra wyrywa się z małego 


Nr. 68 


z okazyi uroczystości Smoleńskinowskich — 
stworzył Spektor w swej słynnej powieści 
„di kalikes'. Bohaterka tej powieści Ida jest 
prototypem nowej żydowskiej młodzieży, któs 
miasteczka przejd 
mu,e się kuiturą eurepe ską, ale nie ucieka ud 
żydostwa, przeciwnie uważa za swój święty 
obowiązek pozostać przy żydowskiej masie, 
która ma tyle zdrowia i tężyzny, że potrafi 
koniec polożyć okresowi „kalek“. 

Dwie te powieści — stanowią tytuł do nies 
przemijającej sławy Spektora, dwie te powiea 
sci są bardzo ciekawymi dokumentami nies 
tylko literackimi, lecz także socyologicznymią 
Kto ciekaw, jak wygląda pokolenie żydowskie 
z owych czasów, czem żyło, jak kształtowało 
swoją świadomość — musi sięgnąć do Spe- 
kiora. 

Zmarły przez całe swe życie brał leż czyna 
ny udział w dziennikarstwie. żydowskiem, 
sam wydawał książki zbiorowe („Zbiorowe 
książki“ Spektora) redagował pierwsze żydow, 
skie dzienniki, był wspólredaktorem warszaw, 
skiego dziennika „Naje Ceit“ a potem długole- 
tnim współpracownikiem „Momentu“. 

Burza wojenna zapędziła ulubionego pisa« 
rza daleko od Warszawy. Osiadł w Odessie, 
gdzie również był współpracownikiem w dzien 
nikach żydowskich. Przeszedł tam przez całe 
piekło pierwszych lat bolszewizmu, 

Rzadko spotykało się wtedy nazwisko Spe- 
ktora. Potrochu sytuacya się wyjaśnia, poło- 
żenie staje się lepsze, a imię znakomitego pi+ 
sarza znowu wypływa na powierzchnię, 

Spektor wyjeżdża do Ameryki (dzięki sta= 
raniom swego szwagra Dawida Pińskiego) i 
pracuje dalej intenzywnie w nowojorskiej pra 
sie żydowskiej, Pisze swe pamiętniki, która 
posiadaja ogromne znaczenie i nosi się z wiela 
kiemi planami literackiemi. Ma również zam 
miar powrotu do Warszawy, skoro tylko uzy) 
ska obywatelstwo amerykańskie, 

Pełen życia starzec czuł się doskonale w No 
wym Jorku i do ostatniej chwili nie wypua 
szczał pióra z ręki. 

Lecz śmierć bezlitosna przerwała pasmo je< 
go życia i odwróciła ostatnią kartę w history 
naszej starszej literatury. 

Cześć Jego pamięci! 
ia o CEE E aa E 


FABRYCZNY MAGAZYN OBUWIA 


BRACI KLEIN 


Kraków, ulica Starowiślna L. 17. 


Mó, tcwarzysz zaśmiał się zcichą 
— Rzeczywiście wyprowadził się = dodał pd 
chwili. 

— Musiał to być jakiś narwany człowiek, — rzea 
hłem, wsuwając Się z przyjemnością do chłodnego; 
wygcduego łóżka. 

— Narwany? W takim razie Wszyscy są narwanif 
Czy młoda, dwudziestoletnia dziewczyna też ma byd 
narwana? Miałem raz taką narzeczoną: Z poczatku 
mówiła mi, że podobam się jej dlatego, że nie je+ 
Stem gadułą, ale poważnym, solidnym Człowiekiem, 
A potem.. ledwo przyszediem z wizytą, Zaraz pos 
wiada: „Dlaczego pan tak milczy?" — „No, o czem 
mam mówić?" — „Jakto? czy nic nie ma pan mą 
do powiedzenia? Niech pan opowie, co pan robil 
przez cały dzień“. +- „Byłem w biurze, potem zjadłem’ 
obiad i tutaj przyszedłem“. — „Wie pan co?., Strad, 
Sznie się nudzę z panem!. ciągle pan milczy". —; 
„Cóż zrobić? Już taki jestem...“ Przychodzę nastę4 
pny raz... patrzę, siedzi przy niej jakiś Żółtodziób 
chorąży i paple... jak młyn. Tu był, tamto widzial, 
pyta, czy bywa w teatrze, Czy lubi spacery?.. CZy 
tnńczy?.. a co to znaczy, że mu dała Żółty kwiatek ?w 
czy też może nie ma lo Żadnego Znaczenia? — Nag 
mówię panu —— istny wiatrak! Miele i miele. Al- oia 
siedzi i słucha i widzę, że ją Coraz bardziej do tega 
młodego Człowieka Ciągnie... Mniejsza o to~ myślą 
sobie... Siedzę dalej i milczę. Chorąży spogląda na 
Poszedłem do domu. Przychodzę po paru drniach.4 
mnie raz i drugi potem przysiada Się do niej Dliżej.« 
przyjmuje mnie chorąży i powiada obCesowo: 

— Czego pan tu Szuka? 
— Jakto szuka? Przychodzę do Mary! Petrówny. 
— Wynoś się pan — krzyczy oficerek — i nić 


| Nr. 69 „NOWY DZIENNIK" poniedziałek 23 marca. Str. 7, 


ag. pak N 


a C umożliwić szerszym warstwom P. T. Publiczności nabycie naszej wysokoprocentowej śłiwewicy paschalnej "DD 0 75 
| z atestem Rabinatu krakowskiego, otworzyliśmy skład fabryczny w firmie D. KIRSCHA, przy ulicy Paulińskież L. 2 i biuro 
sprzedaży w hotelu RAPPAP ORTA, przy ul. Dietiowskiej 67, gdzie przyjmujemy zlecenia i sprzedajemy począwszy już od 1 « Mtr. wzwyż. 
Ceny konkurencyjne! Ceny konkurencyjne! 
Jedna mała próba przekona każdego o dobroci i konweniencyi. 


(mai ślinwiij T. imm ergliick, Kraków, Prądnik Czerwony. 1. Jill. 


NA JWYBORNIE JSZY MIOD 5=>""gpira" wa 5 


w, beczkach i flaszkack, specyałnie „Malaga“ wysyła: Kraków, ulica Zwierzyniecka L. 22. 


SERGIUSZ GORNYJ. 


— nd mL 


| stopol —Wrangiel — „Stambul“ — Beiii:: 


nii z mi B || Zmęczyło się, nie wytrzymało serce. 
mari smiec osyi l.. gra b iactata zby 


On tego nie umiał. £ 


P Syiwetka poimierina Arkadyusza Awerczenki. | Trzeba było odrzucić Wszelkie kompro: 
w jego humorze było coś prostego chrupiącego, | sy — był radosnym Świętem. Błyskotliwym śmie- On odrzucił. 
ŻWieżego — jak arbuz w zebach. chem. Życie przestało być orzeźwiającym potokiem. 
On tak samo gryzł życie Śmiejącemi się. zdrowemi Maleńki Monunorie nad Newą. I odszedł nasz śmiech — prosty niefrasobliwy. 
zębami. Subtelna, mądra Teffi: dwa, trzy pociągnięcia Umarł Awerczenko. 
Bez lekkich westchnień i cienkiej woalki, bez pie- ! piórem po przez trafne słowo, przym je oczęta - 


W tych, którzy stali blisko tego jącego Zrodła, 
tej krynicy słońca i uśmiochów — budzi uczucie 
grozy połączenie tych dwóch słów: czarnego zimne- 
go „umarł* — ze Świeżem, soczystem i rozeŚmia- 
nem: „Awerczenko', 

Ale oto spotkały się te dwa słowa 

A konsekwencyą tej Śmierci — stała sie straSZna. 
prawda. 

Niema już niefrasobłiwego, jasnego i prostego 
śmiechu. Nie może być. 

On umarł jeszcze przed Awerczenką. 

'Pzzezożył B. F. 


kzczotiwego tiulu nad wierszami, jak u Teffi. 
$miał się z życia jak chochoł. Oczy jego widziały 
wszystko i daleko poprzez szkiełka binokli, Uważnie | Zawsze uśmiechnięty optymista — Piotr Potiomkin. 
Klędziły każdy krok Życia. ; Uszczypliwy, ironiczny Re-mi. Podobny do władyki- 
W pierwszych latach swej twórczości był on zu- Buchow. I jeszcze kilku współpracowników, olacza- 
pełnie młody (pierwszy kęs zimnego, soczystego ar- | jących kołein granitową postać — Awerczenki. 
buza) i oryginalny, wszystko widział po swojemu, A pośrodku on sam — jakgdyby zajęty zawsze | 
inaczej, niż wszyscy. Sobą, lecz bardzo uprzejmy i łaskawy — prawdziwy , 
Tam, gdzie wszystko dla nas było zwykłe i natu- | przyjaciel na którego można było liczyć w biedzie. 
talne, do czegośmy się już dawno przyzwyczaili — O tych zaletach jego dowiedzieliśmy się dopiero 
on jeden z łatwością i niespodziewanie wynajdywał | potem — gdy Czarny zmierzch wypędził Śmiech 
'©o$ Śmiesznego, oryginalnego. Rosyi. 
"Śmiech jego nie by! złośliwy. Władyka nie mógł sobie znaleźć miejsca w kraju 
Błogosławił życie, które szczodrze Spływało nań | krwi i łez. 
oQwzeżwiającym potokiem pluszcząc, mieniąc się Nie starał się nawet Zzaaklimatyzować, IWO 
iwszystkiemi kolorami tęczy. Poprostu ŚR zaj. na wszystkich stopniach nauki udzielę w za” 
Ta pierwsza młodość Awerczenki szczególnie u- I wtedy Zrozumieliśmy, że jego Śmiech nie był | mian za mieszkanie lub miejsce nocłegowe. 
dwydatniła się w dawnych książkach rosyjskiego hu- | czemś lekkim, chwiłowem — lecz wypływał z naj. | Wiadomość pod „M. H.“ do Adm. N. Dz. 
„morysty, w redagowanyin przez niego piśmie pt. | istotniejszych głębi ludzkich z radosnego Życia. NOZE Tm ZN NE CELE 


ip Satirikon“, A gdy znikła radość gdy skryło się za chmurami , 7 
słońce Rosyi — urwał się śmiech. at 
Ten chochoł, ten władyka nie umiał się gniewać: 


Z szerokich stronic „Sałirikoną* od razu powiał 

nowy wiatr — pełen świeżości i siły. Czasem — za- 
|ciętej werwy. Niestety — niefrasobliwości. Gstatnie lato spędził w rozterce. przebywałem w Anglii i obecnie po powro- 
Ale były chwile, gdy w „Satirikonie* szczególnie Na innem miejscu, inni ludzie zmierzą i zważą | cje do kraju udzielam lekcyi języka angieł- 
Ra obrazkach Remmi p. t. „Grymasy miasta” — mo- | talent i zasługi jego i określa, czem  AwerCzenko skiego, także w zakresie korespondencyi han- 
ćma było wyczuć dreszcz zgrozy. Ale były chwile, | różnił się od Jerome K. Jerome'a i dlaczego był tak dlowej i obejmę również stanowisko kores= 
bliski Markowi Twenowi. Napiszą. Ustalą. " pondenta dla języka polskiego, angielskiego 
Ale dla nas był on zawsze żywy, ciepły — i po- | į niemieckiego we formie handlowej, prze- 


blady uśmiech, ukryty w kącikach usi. 
Młody, nieprzyprószony Siwizną — Sasza Czornyj. 


Lekcyi języka angielskiego 


——— Z O EE 


gdy w „Satirikonie* szczególnie w feljeionach Sa- 
szy Czornyja — wyczuwało się ostry, nieubłagany 


bicz satyry. zwółtie powiedzieć mi w imieniu wszystkich, którzy z ł ż : 
Taki był „Satirokon". A on sam — Wielki włady- różwijkli Ale pod jego skrzydłami, których zarażał my słowej, gdyà posiada ugoletaiedo tiag 
ke satirikoński — był zawsze Świeży, mocny, ory- | swą śWieżością i oryginalnością — i bezcenne drogi. CZERNI F pe gioszenia po p s 
Einalny. Obecnie cały prawie Monimartre „Satirikona* — w Adm. BZ r 
Kpiarstwem swoim, Zdobylem gdzieś w stepach | tuła się zagrańicą. eee a c rt wi 
mkraińskich, na moskiewskich jarmarkach, swym Teffi, Jakowlew, Czornyj, Remizow Buchow, Po- | Z okazyi zaręczyn naszego kolegi Efro- 


zdrowym śmiechem zaskarbił sobie sympatyę czy- | tiomkin i wieln innych. ma Rówitza z Krakowa z p. Heleną Schwim 


Zelników. I „władyka“ był z nami. merówną z Jasła gratulują jak najserdecz- 
Dzień, w którym „Satirikon“ wychodził z pod pra- Przeszedł wszystkie etapy — Charków — Sewa- | niej Kalb, Goldberg, Lerner. 
pokazuj się pan po raz drugi, bo ci dobrze uszy — A raz to omal jakiś jegomość ze Skóry nie wy- — Dlaczego? — zapytał mój towarzysz obrażony, 


matre 


skoczył... Było to w pociągu... Siedzimy sobie w na- | i edpiął guziki kainizelki. — Nie dałem panu żadne: 
Chciałem mu Coś odpowiedzieć i napędzić rozumu 


szym przedziale, a ja nie troszczę się o nikogo i mil. | go powedu do tego, byś moje słowa podawał w wąt 


Mo głowy smarkaczowi, aż tu słyszę, jak moja narze | cze... pliwość. Raz miałem nawet z powodu tej wstrzemię- 
czona Śmieje się i powiada: Zamknałem oczy i by przerwać tę nudną gadani- | żliwości, jak pan to nazywa, awanturę w biurze. 

— Nie chcę już z panem mieć nic do Czynienia. ! nę, zacząłem udawać, że chrapie. | Przychcdzi dyrektor i woła mnie do siebie.. A był 
Prawda, należy pan, ale i krzesło milczy i Szafa Najpierw pyta mnie: w doskonałym humorze... „No, — powiada — co tu 
milczy... to wolę już zaręczyć się ze Stolkiem, j-ż.li — Daleko pan jedzie” | słychać?" — „Nic“, — „Jakto nic?“ — „Tak, nic”. 


Diera być między nim a narzeczonym  Żaddej "ó- 
żnicy : 

Jdyotka!. naturalnie poszedłem Sobie. 

— Tak — rzekłem wpółprzytomny z senności. Za 
Gziwiająca historya. Dobranoc zatem!.. 

— Przyjemnych marzeń! Ale mężczyzna przynaj- 


— „Nie rozumiem, co pan chce przez to powie- 


— Tak. AE 
dzieć?*... 


— Jakto, tak? R 
— (Chrr... chrrr... X — Ja już chcę spać! — krzyknąłem ze złością. — 


| Dobranoc! Dobranoc! Dobranoc! Dobranoc! 
— Dobranoc! „Jak pan śmie tak do mnie mówić? 
powiada — to jest niegrzecznie”. — „Co mam 
mówić kiedy nic u nas nowego nie słychać? Nic.. to 


— Hm! Ten już śpi! Tak, tak, młodość! Ten stu- 

| dent, z którym kiedyś mieszkałem, był kubek w ku- 

mniej w dziewięćdziesięciu wypadkach na Sto kie. | bek laki sam. Ledwo przyłoży głowę do poduszki, 

Tuje się jakąś logika.. za to kobiety... Miałem raz | Już chrapie.. A potem W nocy zrywa się i zaCzyna ię | RAA oa ia: 
eh raj Fernężócią. Dlaczego mnie bitars Koń. | Ea 1-141) pni: MAREA znaćzy nic. Czy mum gadać byłe co? — „Nie, 


4 r —- ale wszystue Musi mieć swoje granice. 

by się uśmiał! Dlatego, że jak mówiła, jestem mil- Przestałem chrapać, usiadłem na łóżku i rzekłem | | lola "AE Myć milena R 7 + 
(czący jak grób, więc nikt się o naszym stosunku nie | Cierpko: PE. dać =. 1 KIEDY | 20 
Wowie. Trzy dni wytrzymała, a potem powiada: — Pan utrzymuje. że jest taki miłcznev. ale ja |  -—-Niespasirzeżenie A bę. * a si SĄ k i 

— Wszechmogacy Boże! wolałabym mieć do czy- | tego nie Widzę. Aż pna” nz r 4 aida. PRE 
nienia z Wietrznikiem, zarozuinialcem, gadułą, niż z Zwrócił się ku mnie zdziwiony: Gujlcy przystępu SAS Z zz A ki 
ltakiem chodzącem mauzoleum. Z niejednym się już — Jakio? „Promień słońca uderzył w nioje | How A 
całowałam, ale nigdy z nieboszczykiem. To 1ni się — Gada pan Bez końca. 7. irudeja AR T z "Ai c + 6 A 
jeszcze nie zdarzyło! Nie! mój kochany, idź w swo- — Opowiadam panu kilka faktów. m ajo Apt AÓ E a e j 14 ni 
ja dregę — pewiada — zabieraj się i Żebym Cię | taki wypadek z księdzem w konfesyOwal: Przy om Maksyma > U 0 Ma | Sa È Wz V 

i on ni idz; Tez: Cz 19" | oczyma utkwionemi W suficie, mówiącego Niep: Zer- 
nigdy więcej nie widziała. chodzę do spowiedzi. „Czyś zgrzeszył?* — pyta | 


Na i co pan powie? poleciała i sama Całą rzecz | mnie. — „Tak“. — „W jaki sposób?“ — „No, tak, w | wanie: 1 1 
przed mężem wyśpiewała Ładny był skandal... ogólności” — „Ale w jaki?* — „Grzeszyłem đu- mA JA — powiada ona — wiiosę skargę 4 roz- 
~- Hm! tak! — mruknąłem, z trudem otwierając | žo". Ja milczę, on milczy.. W końcu... wód. chciałam wyjśc, zamąż za rozśqdnego, Towa- 
powieki, ale możebyśmy już spali? — Już wpół do — Niech pan posłucha, — rzekłem, trzęsąc Się z , Żnege. czlowieka, ule nie za gluchego : niemego kło- 


iryłacyi — cokolwiekby mi pan opoWiedział o swej  ca:.. No! I czemu nie oGpowiadasz?  zemu mile 
wstrzemiężk wości w Mowie... nie uWierzę. Im wię- | czysz:..” — „Tak, Luboczką, ale co u:um na tę ode 
powiedzieć?.n” 


czwartej... Wie pan o tem? 
— Tak?. Ano, Czas już czas... 
foiągnął powoli drugi but z nogi i powiedział: 


- 


cej pan mówi, tem mniej wierzę. 
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„NOWY DZIENNIK” poniedziałek 53 marcy. 


Dział szachowy Nowego Dziennika 


pod redakcyą M. Chwofnika. 


ZADANIE NR. 13. 
Ułożył W. Marin. 


Białe: Kef, Dg?, WI6 Le2, Le5, Sc3, Sh5 (7 fig.). 
Czarne: Ke3, Db8, We8, Wh8, Ld5, Lg3, Sh2 Pa7. 
ba, b (10 fig.). 


Pom M M © - w 


~ 


; 


a b 


1 


JE e i g h 
Mat w dwóch posunięciach. 


a b e d 


ZADANIE NR. 14 
| Ułożył A. Kubbel. 
Białe: Ka4, Ddr, LM, S85, Pb6 d3, ed, 
KO fig). i 
Czarhe: Ke5, Pb, b2, ©, g2 (5 fig). 
a b c d o 


f 


ATW] ce U w, i 


PE. = dka!” 
e © a ©, © 


f5, 17, h2, 


z h 


e h 


Mai w irich posunięciach. 


~ 


EORCOWEKA NR. 7. 
| Uly H. Rinck. 


Biali: Kob, LIS, Pas, 16 12, (5 fig). 
Came: Kdë, Sc3. Pa7, d4, ea, a2, (6 fig.). 
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a b c d e tʻć 
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Białe Zaczynają i uzyskują remis. 


tada 


XXX 


ALLES 


geb R 


—— 


PARTYA NR. 10. ' 


Bp $ è 
£ 


R 


a 
sb 


E. Canal. 

Czarne. 
e7 — eb 
d? — d5 


Dd8 — a$ (4) 
WES — e8! 
Da5 X a2!! 
gi x 
2 
-3 
Da2 — al + 
Leg — b3 -+i 
Dal — a4 X 


UWAGI. 

(1) Silniejsze jest 5 d3 X c4 SI6 Xe4 6 Ddi — e2 
ì białe uzyskują mieco lepszą partyę. 

(2) I teraz bardzo dobre było 6 d3 X e4 Sf6 X 
e4, 7 Ddł — d4 z równą grą. Posunięcie 6 Ddi — 
e2 jest słabe. 

(3) Tu można było energiczniej zagrać $.. eś — e3. 

(4).Czarne mogły posunięciem 13.. e4 — e3 wy- 
grać figurę za dwa piony, ale wolą rozstrzygnąć 
partyę pięknym atakiem. 


KRONIKA SZACHOWA. 

W MEDYOLANIE znajduje się na studyach mło- 
dy mistrz peruwiański E. Panat. W małym turnieju 
międzynarodowym w ŚSzwajcaryi zajął on drugie 
miejsce. Pierwszym był Johner. Gra jego odznacza | 
się prawdziwie południowym temperamentem nato- | 
miast nie jest wolna od braków technicznych. W dzi 
Siejszym numerze podaliśmy jedną. partyę E. Cana- 
la. 

RYGA. W Rydze bawi obecnie słynny mistrz ro- 
syjski E. Bogolubow. Niedawno Wystąpił on na se- 
ansie jednoczesnej gry przeciwko 43 przeciwnikom. 
Pierwszym który wygrał u niego partyę był 17- 
letni Samuel Lichtenstein, uczeń jeszybotu i syn Ta- 
biua w Tukurnie. Młodym utalentowanym graczem 
żajął się prezes klubu szachowego w Rydże b. pre- 
mier ministrów Zamuel. S. Lichtenstein zapowiadu 
się na pierwszorzędnego mistrza. 

| 


ODPOWIEDZI REDAKCYI. 

M. T. K. „Kleines Lehrbuch des Schachspiels" 
von Dufresne 9 Auflage, w opracowaniu J. MieSe- 
s'a cena 1 mk. — i J. Kotre'a. Schachpartieć w 
dwóch częściach cena 5 mk. 50 fg. można sprowa- 
dzić od: - 
Hans Hedewig's Nachf. 
PertheStr. 10. 

M. S. (Przemyśl). W końcówce Nr. 5, po 1 Lh6 
— f4 Wa2 — al 2 b5 — b6 Wal — a6 następuje 3 
Lf4 — d6 + i 4 b6 — b? i wygrywają. Po 1... Wa2 
— a5 następuje 2 b5 — b6 Wa5 — b5 3 Lf4 — c7, 
Kb4 — c5, 4 Sdi — c3 i czarne nie mogą bić piona 
b6 z ppwodu 5 Sc3 — a4--. W obydwóch wypad- 
kach czarne muszą oddać Wieżę Za piona b i białe 
zostają z laufrem i skoczkiem. 

L. K. (Kraków). W zadaniu Nr. 8 po 1 Se4 — 16 
następuje 1... Da6 X c4 i niema mata w drugiem 
posunięciu po 1 Dd2 — e3 We$ — e6 -|- następuje 
2 f5 — 16 X. W zadaniu Nr. po 1 Sa3 — c4 +, na- 
stępuje Zwyczajnie 1... Wd4 X ct. 

Po 1 Wh2 — h6 jest we wszystkich waryaniach 
mat w drugiem posunięciu. Niech Sz. Pan weźmie 
pod uwagę, że CZarne muszą zrobić posunięcię. Wy- 
liczenie wszystkich matujących posunięć zajęłoby 
za dużo miejsca. 


ROZWIĄZANIE ZADANIA NR. 11. 
. We2 — 65. 


ROZWIĄZANIE ZADANIA NR, 12. 


Curt Ronniger. Leipzig, 


| 


1. Dę2 — a2 La3 — b2 

2. Da2 — a4. 

NM o": Pó — cd 

2. Da2 X a3. : 
Das X hö 


IMG 046 

2. Da2 X d5. 

Inne waryanty są łatwe. 
ROZWIĄZANIE KOŃCÓWKI NR. 6. 


1. d6 — d7! Dh3 X d7 
2. c5 — c6 + Da? x c6 
3. Ld3 — eż! Dcó x e4 
4. Sc8 — d6 + SeS X 146 
pat. 


TRAFNE ROZWIĄZANIĄ 
nadesłali. Zadań Nr. 11 i Nr. 12 i końcówki Nr. 6. 
Z Krakowa: Lucya R., A. Reinhold. 
Zadań Nr. 11 i 12. Z Krakowa: Franka L. S. Feil, 
R. Wolf, L. Wolf. A. Rakowerówna, I. Braciejowski. 
Z Oświęcima: B. Hennenberg, Inż. Hoffman. 


Zadanie Nr. 11. Z Krakowa: M. Lemberger, J. 
Rakower, I. Reich, J. Kleinberger. F., Spira, M. 
Weissberg, A. Nattel, J. Stempel, M. Tisch, N. 


Hirschprung, E. Safier. 
Z innych miejscowości: M. Birnłeld (Głogów), 
M. Millet (Gorlice), A, Weinberger (Jasło). 
Rozwiązanie zadania Nr. 9. nadesłał we Właści- 
wym terminie I. Braciejowski, (Kraków), 
REEF - EEEE DZE R pI 


Bozpowszechniajcie „łowy Dziennik | 


Nr. 00 . 


Z kraju. 


NOWA UKRAINSKA PARTYA „CHLIBO« 
RODÓW“. Odbył się w Stryju zjazd przeda 
stawicieli ukraińskiej ludności wiejskiej, - næ 
którym uchwalono zorganizować samodzie 
partyę chłopską pod nazwą: Ukraińsko-tuskaj 
partya „Chliborodów*. Zjazd uchwalił rezolu 
cyę, w której stwierdza swe lojalne stanowia 
sko do państwa polskiego i wypowiada się ka 
tegorycznie przeciwko opozycyjnej i nieprzów 
jednanej polityce ukraińskich stronnictw nas: 
cyonalistycznych. Nowa partya grupuje wy< 
łącznie ukraińskie warstwy włościańskie i jesť 
zupełnie niezależna od ukraińsko-włościaśa 
skiego klubu ks. Ilkowa, 

TRAGEDYA MAŁŻEŃSKA. We wsi Wow 
dzyn pod Łodzią zamożny wieśniak Józef Ce«, 
bula, powróciwszy z imienin pokrócił isę z ż0« 
ną Agatą, przyczem celnym strzałem 2 rewolę. 


| weru pozbawił ją życia. Morderca strzelił poa 


tem do siebie raniąc się lekko, a nie mogąć 
z braku nabojów odebrać sobie życia, dowlókli _ 
się na podwórze i skoczył do studni, Wydoby<. 
to go w beznadziejnym stanie. 

O ARCYBASZIEWA, Poselstwo sowiecki 
w Warszawie zwróciło się do rządu polskiego 
z żądaniem wysiedlenia z Polski znanego pi 
sarza rosyjskiego Arcybaszęwa. Rząd  polskf 
odmówił temu żądaniu. f 


P. KAZIMIERZ SMOGORZEWSKI, dotyc 
czasowy korespondent paryski wszystkich ót< 
ganów endeckich w Polsce przenosi się do 
Warszawy, gdzie obejmie redakcyę naczelnę 
„Rzeczypospolitej“. 

NA ORYGINALNY POMYSŁ wpadła wara 
szawska policya wodna. Oto wyhodząc z za= 
łożenia, że większość samobójców, rzucająa 
cych się w nurty rzeki, błaga o pomóc, gy, 
tylko znajdzie się w wodzie, zawiesiła po akiż 
stronach chodnika na moście Kierbiedzia kg'4 
korkowe. Każdy przechodzeń na widok tonqa 
cego sabomójcy rzuci mu nia pomoc pas kot4 
kowy. 

FABRYKĘ FAŁSZYWYCH  50-GROSZG- 
WEK wykryto w Rawie Mazowieckiej u nie- 
jakiego Wł. Kulińskiego, którego aresztowana 
wraz z dwoma wspólnikami: Andrzejewską i 
jej synem Władysławem. 

RADIO. W Warszawie wydano do końca 
lutego br. 622 zezwoleń na zainstalowanie sta- 
cyi radio-odbiorczych. Liczba posiadaczy apa 
ratów radiowych wzrasta w stolicy przecię+ 
tnie o 150 miesięcznie, 

BAGINSKI I WIECZORKIEWICZ, Zw. Lus 
dowo-Narod. wniós' inierpelacyę w sejmie wi 
sprawie pogłosek o zamiarze wydania %0w:t4 
tom Bagińskiego i Wicrzockiewicza. 

ZAMACH NA PRZEŁC Ż0NEGO. ZJ.gradg 
wany plutonowy baonu sanit, w Łodzią 
Schramm oddał onegdaj 3 strzały do swego 
b. dowódcy pułk. Miłodrowskiego. raniąc go 
niezbyt ciężko. Czwartą kulę skierował 
Schramm do siebie. 

NOWY TEATR W WARSZAWIE. Magia 
strai warszawski zamierza w najbliższym cza 
sie utworzyć czwarty miejski teatr w stolicy) 
Teatr znajdzie pomieszczenie w salach „Re4 
duty“. 

CZWARTY TEATR MIEJSKI W WARSZŃ 
WIE. W kołach magistratu warszawskiego pa 
wstała myśl wyzyskania stojących bezużytecz 
nie sal redutowych przez założenie czwartego 
teatru miejskiego, obliczonego na 250 miejsca 

Repertuar nowego teatru stałby na pozio4 
mie wymag=ń inteligentniejszych sfer publia 
czności, a jednocześnie dałby pole do pracy 
tym członkom zespołu teatru Nanorowego, któ 


rzy nie mają ról w sztukach, wystawianych 
przez dyr. Osterwę. 
ZATARG W ZAKLADACH SŚCHEIBLBRÓW« 


SKICH ZLIKWIDOWANY. Jak już donosiliśmy, w 
zakładach przemysłowych Szajblera i Grohmana 
wskutek zemdłenia przy pracy 2 kobiet robotnicy, 
przerwali pracę przy 4 krosnach, pracują na 2 

Na zebraniu robotnicy wSkuzywali, że firma nid 
dounzymała zobowiązania, gdyż warsztaty Miały uled 
rekonstrukcyi a tymczasem jedynie rozszeriono przej 
ścia między warsztatami i na tych samych warszła+ 
tach mają robonicy podwójną pracę. Jednak wo, 
bec groźby zamknięcia fabryki robotnicy postanowie 
li v dalszym ciągu pracować na 4 krosnach ` 
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Damskie i męskie WILLIAM 


OBUWIE 


światowej sławy 


KRONIKA. 


Kraków, 22 marca 


Sprawa ulgowych paszportów zaoragicznych 


Min. spraw Wewnięrznych zwróciło się do wszyst- 
%ich p. p. wojewodów, etc. z okółnikiem, w którym 
zaznacza, Że Ze względu na zmniejszenie opłat pa- 
szportowych (z 500 zł. do 100 zł.) i udostępnienie 
Wskutek tego szerszemu ogółowi wyjazdu zagranicę 
za paszportami normalnymi, urzędy administracyj- 
ne Winny podawać bardziej krytycznej niż dotych- 
czas ocenie podania o ulgowe paszporty, względnie 
u ulgowe zezwolenia na ponowny wyjazd oraz ze- 
zwalać na wyjazd zagranicę za ulgowemi opłatami, 


„cel podróży nie budzi żadnych wątpliwości. 
' Min. spraw Wewnętrznych dodaje przy tem, że 
przy odmowie wydania ulgowego paszportu, wzglę 


bom podającym jako cel podróży: 1) sprawy społe- 
czne, 2) chęć kształcenia się 3) uczestnictwo w zja- 
leduch naukowych, zebraniach międzynarodowych 
litp., nie można jak to błędnie czynią niektóre urzę- 
dy administracyjne, motywować odmowę zamożno- 
Sci petenta. Odmowa oparta na takim motywie jest 
niesłuszna, ponieważ w myśl ustawy udowodnienie 
RiezamożnoŚści może być wymagane tylko w razie 
wyjazdu zagranicę w celach leczniczych. 

: r 


Za PRZED PRZYJAZDEM JUGOSŁO- 


COOKS & Brother 


,. nem byłoby, 


. WYCH, nie posiadający 
i mogą używać celem nadawania większej ilo- 
dnie ulgowego zezwolenia na ponowny wyjazd oso- | | 


IWIAN. Wczoraj o godzinie 5 popołudniu od- | 
było się w magistracie krakowskim posiedze- | 
mie komitetu przyjęcia chóru jugosłowiańskie ' 


o „Obilić“. W posiedzeniu wzięli udział: re- 

tor Uniw. Jag. ks. dr Zimmermann, rektor 

kademii Górniczej dr Krauze, sekretarz wo- 

wody starosta Stańkowski, dyr. Zawiliński, 

owódca O. W. pułk. Agustyn z  podpułk. 
Bchloeglem, dyr. Bujański i in. Ustalono pro- 
gram przyjęcia wycieczki, która przyjeżdża do 
Krakowa dnia 31 bm. o godz. 5-tej popołu- 
dniu z Katowic. Oficyalne powitanie gości od- 
będzie się na dworcu kolejowym z udziałem 
chóru „Echa“ i orkiestry 20 p. p. Wieczór chór 
jugosłowiański wystąpi z koncertem w sali 
Starego Teatru. W programie następnego dnia 
(jest zwiedzanie miasta, wyjazd do Wieliczki i 
przyjęcie przez miasto. i 

— KURS NAUCZYCIELI BIAŁORUSKICH. 
Uak się dowiadujemy w najbliższym czasie 
ma rozpocząć się w Krakowie kurs nauczycie- 
1i białoruskich, który przygotowuje uczestni- 
ków do nauczania języka, literatury i historyi 
polskiej w szkołach na kresach. Na kurs zgło- 
siło się 40 nauczycieli białoruskich z okręgu 
Wileńskiego. Dotąd na pomieszczenie kursi- 
stów brak jeszcze odpowiedniego lokalu, wo- 
bec czego ministerstwo zamierza przygotować 
mieszkania w 
Z chwilą załatwienia sprawy pomieszczeń roz- 
pocznie się nauka, która potrwa przez jeden 
rok. Na kursach wykładać będą profesorowie 
krakowskich szkół średnich, 

— TRZECI MOST NAPRAWIONY, ALE 
KIEPSKO! W dniu wczorajszym ukończona 
została naprawa jezdni na Trzecim Moście. 
Roboty trwały przeszło 2 miesiące, w którym- 
ło czasie wymieniono zniszczoną nawierz- 
chnię i zużyte szyny tramwajowe. Zaznaczyć 
należy, że materyał użyty do nowej nawierz- 
chni jest lichy, gdyż w niektórych miejscach 
po zaledwie 1-miesięcznem użyciu powstają 
iwyboje i nierówności. Odpowiednie czynniki 
winny zbadać komisyjnie wykonanie robót i 
zarządzić dodatkowa naprawę jezdni. W prze 
ciwnym razie nawierzchnia mostu ulegnie po- 
nownie szybkiemu zepsuciu. 

— BUDOWA NOWYCH KOLUMN REKLA 
MOWYCH. W wykonianiu umowy z magi- 
stratem firma „Orbis* przystąpiła w bieżącym 
miesiącu do dalszej budowy kiosków reklamo 
wych. Kioski stawia się obecnie na ulicach 
Starowiślnej, Stradomiu, Basztowej, Duhajew 
skiego i sąsiednic! Oddanie tych kiosków do 
użytku nastąpi w kwietniu, 


tylko w tym Wypadku, jeżeli podany przez petenta do zaułków Kazimierza i przedmieść. 


„NOWY DZIENNIK” poniedziałek 23 marca 


Równocześnie poczynają znikać w Sródmie- 
ściu tablice ogłoszeniowe i afisze z parkanów, 
które szpeciły wygląd miasta, 

— LATARNIE ORYENTACYJNE. Zarząd 
elektrowni miejskiej przeprowadza w dalszym 
ciągu instalacye lampek oryeniacyjnych nad 
bramami domów. Na całej ulicy Karmelickiej 
przymocowano już latarnie z numerami do- 
inów, przez co ciemna dotąd ulica, mająca 
skąpo rozmieszczone latarnie gazowe, jest vbe 
cnie jasno oświetlona przez całą noc. Pożada- 
aby instalacye te były szybko 
urządzane zwłaszcza w ulicach bocznych, któ 
rych oświetlanie pozostawia obecnie tak wiele 
do życzenia. Odnosi się to przedewszystkiem 


NADAWCY PRZESYŁEK  POCZTO- | 
ksiażki nadawczej. | 
ści przesyłek rejestrowanych, luźnych arku- | 
szy nadawczych, które są do nabycia we wszy | 
stkich urzędach pocztowych po 2 gr. za sztukę | 
(mniejszy format na 20 przesyłek) wzgl. po 4 
gr. za sztukę (większy format na 30 przesyłek) 
Posługiwanie się książką nadawczą wzgl. ar- 
kuszami nadawczymi upraszcza i przyspiesza 
przyjmowanie przesyłek. Wobec tego zaleca | 
się w interesie publiczności i ku jej wygodzie 
jak najszersze korzystanie z tego nowego urzą 
dzenia. 

— PARCELKI POD UPRAWĘ JARZYN. | 
Magistrat posiada jeszcze kilkanaście rolnych | 
parcelek pod uprawę jarzyn w sezonie bież. | 
roku na Wenecyi, Al. Słowackiego i Krasiń- , 


Í 
i 
| 


' skiego oraz na Grzegórzkach. Reflektanci mo- 


| 
| 


zabudowaniach Wawelu. — ' 


ga zgłosić się w dniach 23, 24 i 25 bm. w wy- 
dziale Ta Magistratu ofic. I] p. drzwi Nr. 34 w 
godzinach urzędowych między 9—12. 

— DEZERTERZY-WŁAMYWACZE. Wczo 
raj odbyła się w krakowskim sądzie wojsko- 
wym rozprawa przeciw Stanisławowi Jabłoń- 
skiemu i Augustowi Łabusiowi, szeregowcom 
11 p. p, oskarżońym o dezercyę i kradzież z 
włamaniem. Wedle ąktu oskarżenia obwinie- 
ni podczas pizebywania na dezercyi włamali 
się w nocy z 11 na 12 stycznia ub! r. do skła- 
du Bronisławy Zendel w Sosnowcu i skradli 
5 skrzyń mydła, jedną paczkę mandarynek, | 
2 worki fig i 6 skrzyń rodzynek łącznej war- | 
tości 1.200 milionów marek polskich. Na roz- ` 
prawie oskarżeni wypierali się winy, jednak į 


zeznania świadków wypadły dla nich obcią- | 
żająco. Trybunał po przeprowadzonej rozpra- | 
wie skazał Jabłońskiego ną 4 lata zaś Łabusia ; 
na półtora roku więzienia z przeniesieniem do | 
2-giej klasy żołnierza, Przewodniczył pułk. k. | 
s. dr Janczewski, oskarżał prok. major dr Nu- | 
ckowski, bronili kapitan dr Klimczek i kapi- ' 
tan Slizowski. | 

— ZNOWU OKRADZIONY PRZY OKIEN- | 
KU. Dnia 20 bm. skradziono Michałowi Ko- | 
chanowi w kasie skarbowej przy okienku z 
kieszeni płaszcza portfel z kwotą 1.300 zł. 

— DROGA USŁUGA. Chaim Bodnar z Brze 
ska doniósł, że 20 bm. dał na ul. Krakowskiej 
nicznanemu osobnikowi pakunek. celem od- 
niesienia do tramwaju. Tragarz zbiegł z pa- 
kunkiem; który zawierał 4 kg. gumy na pod- ' 
wiązki i 6 kg, taśmy jedwabnej wartości | 
400 zł. 

— WYDALIŁA SIĘ Z DOMU. Ryszard Ro- 
senzweig doniósł, że siostra jego Cyla, licząca 
łat 19, zamieszkała przy ul. Jaskółczej 1. 4, | 
wydaliła się 9 bm. z domu i dotąd nie powró- | 
ciła. 

am 0) 0 

— POSIEDZENIE „SZIRU* odbędzie się w 
poniedziałek 23. bm. o godzinie 8 wiecz., Pod- 
brzezie 6. Uprasza się członków o punktualne 
przybycie. 


- =—0-0—— | 

— POKÓJ W ZAKOPANEM oddam bezpła- ; 
tnie osobie gospodarnej, zaufania godnej. Zgło 
szenia u Emila Gołdwassera w Krakowie, ul. 
Grodzka 25, od 9—10 przedpoł, 612 


| sezon koncertowy występem 
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oma 


po cenie reklamowej Od 21 zł wzwyż 
sprzedaje tylko przez 14 dni 


Ch. F. Spielman, Kraków, Miodowa 12/1. 


A 


NA SEZON WIOSENNY i LETNI 
nadeszły 
ORYGINALNE MODELE FRANCUSKIE 
do fabr. magazynu obuwia 


Brac KLEIN 


ul. Starowiślna 17. 


— JAKA JEST NAJTANSZA ZARZUTKA 
WIOSENNA? Płaszcz gumowy dla pań i pa- 
nów, największy wybór poleca A, Bross, Kra- 
ków, ul. Floryańska L. 44 (Narożnik obok Bra 


my Floryańskiej). 653 
o —. 

— WIELKA REDUTA dnia 28 marca 1925 
w sali saskiej na rzecz żyd. inw., wdów i sie- 
rót wojennych. Sale będą wspauiale udekoro- 
wane pod osobistem kierownictwem p. M. Ple- 
szowskiego. — Posiedzenie komitetu zabawor 
wego w poniedziałek, 23 bm. o godz, 6 wieczo- 
rem, sala Solidarności, ul. Zielona 10 II. 


— 
METET I MAGRIGALLE. Zespół szwajCurskich 
śpiewaków, który wywołał Sensacyę w Kra 
koncertem swym przed dwoma laty, ożywi nasz 
w pierwszych dniach 
ky icinia. 
TEATR IM. J. SŁOWAOCKIRGO 
Niedziela: pop. „Szklana góra"; wiecz. „Don 


Juan“, 
BAGATPEER 
Niedziela: pop. „Żoneczka z Variete"; włicnacśm 
„Nasi najserdeczniejsi". . 
TEATR OPBREMKCA „Nowosor 
Niedziela: pop. „Cłocło"; wietz. „Glocło”, ; 
REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH 
Warszawa: „Oskarżam — Jac'ase". JednoGeryOWy, 
dramat w 9-ciu aktach . Reżyserował A. Gence. 
UCIECHA: „Zalotny książę", Dramat Wystawo- 
wy w 8-miu aktach. | 
SZTUKA: „Zemsta Faraona Tuwwmkłmneasia". 
Dramat egzotyczny w 6-%u aktach w inscenisacyż 
M. Kertesza. 
REDUTA: „Pająki Paryża", Ostatnia część. Od- 
rębna całość, poprzedzona streszczeniem części Í. 
WANDA: „Dyktator dzikiego Zachodu". Senza- 


| cyjny film z dzikich stron Ameryki południowej. 


NOWOŚCI: „Sherlock Junior". Komedya w 6 ak- 
tach z B. Keatonem i „Lekcya miłości”. Komedya 
z K. Talmedge w 6 aktach. 

EDO ZSEE RZE 5 ZZ ZEE AS 


Przygotowania dO uroczystości ku 
czel otwarcia U. H. we Lwowie. 


Onegdaj odbyło się we Lwowie zebranie 
przestawicieli wszystkich stronnictw i instytu 
cyi syonistycznych oraz hebrajskich celem 
wspólnego urządzenia uroczystości z okazył 
otwarcia Uniwersytetu Hebrajskiego w Jero- 
zolimie w dniu 1 kwietnia. W zebraniu brali 
udział przedstawiciele Organizacyi Syonistycz 
nej, syonistycznej partyi pracy  „Hitachdut”, 
org. „Mizrachi“, org. Tarbut, Keren Hajessod 
oraz Keren Kajemet. Po dłuższej dyskusyi 
uchwalono wspólnie urządzić uroczystości, 
związane z obchodem otwarcia Uniwersytetu 
Hebrajskiego. W lym celu wyłoniono komitet, 
w skład którego wchodzą przedstawiciele wszy 
stkich wspori onych instytucyi i organi: uw 

Również żydowska młodzież akademicka 
przygotowuje się do uroczystego obchodu w 
dniu 1 kwietnia. Onegdaj odbyło się w tej 
sprawie zebranie przedstawicieli około 20 żyd. 
stowarzyszeń i związków akademickich kul- 
turalnych samopomocowych i zawodowych. 
Na zebraniu ukonstytuował się „Zjednoczony 
Komitet żyd. młodzieży akad. Małopolski 


' wsch. we Lwowie dla uczczenia otwarcia Uni- 


wersytetu Hebrajskiego w Jerozolimie. 

Także w Krakowie winny wszystkie orga- 
uizacye narodowe połączyć się dla urządzenia 
wspólnych uroczystości w dniu 1 kwietnia, 


Sk. 10 
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"NOWY DZIENNIK" póniedziaiek 33 march. 


Łamigłówka skrzyżowana. 


z4 Est POZIOMO. PIONOWO. 
1. Poeta hebrajski z epoki hiszpańskiej. 1. Bohater włoski. 
6. Sport. 2. Bóstwo RZ Iranu. 

Cenna 3. Kraj w Europie. 
p, ; ania er pod spółgłoski), 4. Cieśnina na Adryatyku. 
30. Miejscowość na Jawie. 5. Sławny kochanek staroż. 
MA (Wybrzeże morskie. 6. Włoski port nad Adryatykiem. 
E3 (Angielukie określenie na rzekę, 7. Imię angielskiego dyktatora. 
48. Duchowny muzułmański 8. Sędzia. 
16. MiejecowoŚć nadbrzeżna w Czarnogórze, 8. Sędzia. 
37. P 11. Starożytna nazwa wyspy na morzu Śródziem- 
18. Góry w 'Ameryce nem. 
PB. Wyspa kanaryjska. 14. Wzgórze w Rzymie (w pis. włoskiej). 
BL Artysta, 20. Postać z Don Karlosa. 
BL Wiatr. , 22. Mityczna postać z dziejów Krakowa, 
RO Rodzaj giy. 23. Miasto w Prusach Wsch. 
„27. Bobuter grecki w XIX w. 24. Zwierzę. 
28. General japoński w Wojnie ros. jap. . 25. Bóstwo egipskie. 

p ME vy wezma 
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-Poõmezenie dla rozwiązujących łamigłówki: 


objaśniają umieszczone powyżej tabele. 


W Każdem polu oznaczonem cyfrą zaczyna sza % 
się wyraz, posiadający tyle liter, ile jest pól łamigłówka powyższa jest pierwszą z no- 
do najbliższego czarnego pola, Znaczenie wy- | wego konkursu nagród. Warunki konkursu 
wasu i jego kierunek — poziomy lub pionowy | ozłosimy w numerze wtorkowym. 

ARS RARE 


Lord Balfour a Palestyna 


Głos „Observera'' 
Rela Balfoura. — Szczytne cele Uniwersytetu. — Sprawa językaj — Apel 
za nauczaniem niektórych przedmiotów w języku arabskim. 


Londyn. (Kor. wł.) W jednym z ostatnich nume- 
rów „Observera“ znajduje się artykuł specyalnego 
koreśpoddenta tego pisma, który poniżej podaje- 
my w istotnem Streszczeniu. 

„kord Balfour — pisze Obeserver — opuszcza 
kraj w najbliższą niedzielę, by udać się w podróż 
do Palestyny, gdzie uroCzyŚcie zainauguruje Otwar- 
Gie uniwersytetu hebrajskiego w Jerozolimie. 

Lord Belfour został zaproszony do Jerozolimy 
Bóetylko jako znamienita osobistość Świata ducho- 
wego, lecz także jako mąż stanu, którego imię po 
wieczne czasy połączone będzie z brytyjską 'enun- 
cyacyą z r. 1917. uznającą Żądania Syonistów. 

Już dawno. bo od roku 1904 interesował się lord 
Balfour Czynuie planem Chamberlaina utworzenia 
we wschodniej Afryce osiedla żydowskiego pod pro 
tektoratem brytyjskim. W roku 1906 zaznajomił się 
£ dr Weizmanem, obecnym prezydentem Organiza- 

yi syonistyCznejj a wówczas profesorem na uni- 
wersytecie w Manchester. Te nawiązane stosunki Zo- 
siały podjęte wkrótce po wybuchu wojny W roku 
1914, a dokładniejsze studya nad sprawą uczyniły 
w lorda Balfoura żarliwego zwolennika ruchu syo- 
nistycznego. 

Było tto wkrótce potem kiedy lord Balfour zo- 
stał sekretarzem dla spraw zagranicznych, gdy rząd 
brytyjski poraz pierwszy nawiązał oficyalne sto- 
sunki z przywódcami syonistycznymi. 

Lordowi Balfourowi przypadło w udziale Wyda- 
nie w dniu 2 listopada 1917 deklaracyi rządu bry- 
tyjskiego, znanej jako „deklaracya Balfoura“. Od 
tego czasu lord Balfour interesował sie Żywo ru- 
chem syonistycznym i Nie omijał żadnej sposobności 


by ponownie zapewnić o swojej osobistej sympatyi 
dla jego ideałów. 

Jest tedy zupełnie zgodnem z tym przebiegiem 
sprawy, że właśnie lord Balfour a nie — jak mo- 
żnaby się spodziewać na pierwSzy rzut oka — Zna- 
komity Żyd — powinien być żaproszonym do o- 
twarcia uniwersytetu hebrajskiego, którego prze- 
znaczeniem jest w oczach syonistów Stać się koro- 
ng, chwały żydowskiej siedziby narodowej, 

Korespondent „Observera“ kreśli następnie po- 
krótce historyę powstania uniwersytetu i obecny je- 
go stan i charakteryzuje tymczasowe przeznaczenie 
uniwersytetu jako Centrum badań naukowych. 

Język hebrajski jest językiem Żydów w Palesty- 
nie, Lo te$ język ten będzie językiem uniwersytetu, 
tak naturalnie, jak językiem uniwersytetu w Oxford 
lub Cambridge jest język angiclSki. 

Uniwersytet ten w żadnym sensie nie ma być 
ekskluzywnie żydawskim stać będzie otworem jak 
każdy inny uniwersytet dla kwalifikowanych stu- 
dentów wszystkich wyznań i ras. 

Analogia z uniwersytetem angielskim jest o tyle 
niezupełna, że język hebrajski jesi jednym z trzech 
oficyulnych języków w Palestynie Byłoby tedy ge- 
stem wielce szlachetnym, który bez wątpienia byłby 
należycie ocenionym, gdyby auloratywne czynniki 
uniwersytetu dołożyły starań, by niektóre przedmio- 
ty nauki wykładane były dła ludności arabskiej 
w ich własnym języku. 

Wkońcu korespondent „Observera“ Opisuje sam 
gmach uniwersytetu, jakoteż calokształ planu jego 
rozbudowy z całym szeregiem skrzydeł wedle pla- 
nu prof. Gedessa. Plan prof. Gedessa nazywa ko- 
respondent „Noble conception", 
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FABRYCZNY MAGAZYN OBUWIA 


BRACI KLEIN 


Kraków, ulica Starowiślna L. 17. 
re" —GE |a| 1 
ZE ŚWIATA, 


Śmierć żydowskiego uczonego 


Madryt, (ŻAT) W Madrycie zmarł słyna 
ny żydowski lekarz i historyk kultury dra! 
Philipp Hauser, przeżywszy lat 93. 

Dr. Hauser udał się w roku 1858 z polec. 
nia barona Salomona Rotszylda do Tetuanu. 
w Maroko, gdzie został lekarzem w tamtej<j 
szaf gminie żydowskiej, W czasie wojny po 
między Hiszpanią a Marokiem, przybył dre 
Hauser do Gibraltaru. W roku 1872 zamie«i 
szkał w Sewilli, gdzie zasłynął wkróce w cą: 
łej miejscowości, jako zdolny lekarz, W rą 
1883 przeniósł się do Madrytu, gdzie miesi 
szkał aż do śmierci, Z powodu wielkich zad! 
sług dr. Hauserą na polu podniesienia stanu 
sanitarno-hygienicznego kraju, stolica Hisze| 
panii nadała dr. Hauserowi honorowe obys 
watelstwo. Dr. Hauser ogłosił drukiem licza 
ne dzieła z dziedziny filozofii į historyi kułe 
tury, które zasłynęły daleko poza granica4 
mi Hiszpanii. Najwybitniejsze jego dzieła sąź 
„Les Grecs et les Semites dans l'histoire dej 
l'humanite” (Grecy i Semici w dziejach ludzi 
kości) i „L'evolution intelectuelle et religie< 
use de Ihumanite (Postęp intelektualny i re 
ligijny ludzkości), Dzieła te uwieńczone zo 
stały wielkiem powodzeniem, autor ich mia 
nowany został członkiem francuskiej Akade 
el Nauk i Sztuk DA 


[FORTEPIAN 


używany 
z wiedeńską mechaniką, w bardzo 
dobrym stanie, okazyjnie 
do sprzedania 


SKŁAD FORTEPLANOW: 
HELENA SMOLARSKA 


Kraków, Szewska 9. 


NA POSIEDZENIU SOWIECKIEJ EGZEKU: 
TYWY w Moskwie bicrze udział delegacya cZeSkO4 
słowacka z 24 komunistów złożona. 


NAWET W 
ORDERY, tę osławiona 
Jest to order „Czerwonej Choręgwi* 
na froncie robotniczym. 

ROSYA FRZYSTĄPILA DO TRAKTATU W 
SPRAWIE SPITZBERGEN, regulującego admini« 
stracyę na tym archipelngu. 

W CZBCHOSŁOWACYI PROJEKTUJE sig 
wprowadzenie nauk i pływania jako prZzedmiolu Q+ 
bowiązkowego w szkołach. 

EXPEDYCYA HAYEA WYKRYŁA w  Stanią 
Newada (Pn. Ameryka) zakopane miasto indy jskiq 
o długości 6 mił. Miasto to ma mieć 10,000 lat. 
„ANHELLI* I , LILIA WENEDA*, zostały przes 
tłómaczone na Ti litewski. 

HUGO BETTAUER. Stan ofiary znanego zammas 
chu wiedeńskiego pogorszył się poważnie. 


STRASZNEGO MORDU DOPUŚCIŁ SIĘ ADWG 
KAT STEPHERD w Chicago na swoim przybra- 
nym synie. W dzień przed jego ślubem zaraził go, 
bakcylami tyfusu, ażeby w ten sposób zgładzić gq, 
ze świata i wejść w posiadanie spadku po nim w 
kwocie drobnostki, bo 80 milionów funtów Szterlin< 
gów. Oskarżony wypiera się winy. 

ZNANY TEATR RONACHERA we Wiedniu 
przechodzi groźny kryzys i rzekomo Stoi przed zam+ 
knięciem. 

PLAGA WILKÓW WYBUCHŁA W ROSYI $0- 
WIECKIRJ. W r. 1924 zostały w liosyi pożaria 
przez wilki 52,684 koni i źróbków, 50,253 krów i 
cieląt, 25070 mniejszych zwierząt domowych i 13,683 
jeleni. Szkoda wynosi przeszła 4 miliony złotych ru 
bli. Zorganizowano Specyalną służbę polowania næ 
wilki i premię na ich zabicie. 

CHEMICZNA WYSTAWA W TURYNIE i w Pa 
dwie odbędzie się na wiosnę. 

PRODUKCYA ZŁOTA W TRANSYVALU Ko 
lumbii znacznie Wzrosła w ubiegłym roku. 


ZY 0 
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SOWIETACH WPROWADZOQNU 
instytucyę  burżuazy jnąg 
za bohaterstwa 


Ńr. 69 pr 


FIRMA POLSKA UZYSKAŁA KONCESYĘ W 
BOWDEPII. Rząd sowiecki zatwierdził układ kon- 
„Jan Serko 

i będzie 


£esyjny z polskiem towarzystwem akcyj. 
Ski", 
prowadziła w ciągu 18 lat fabrykę lamp naftowych 
Ww Petersburgu. Firma zobowiązała się płacić rzą- 
Wowi do 45 proc. czystego dochodu. Sowiety dają | 
firmie lokal dawnej drukarni Wolffe. Należy przy- | 
puszczać, ze firmie zapewniono dogodny monopol na 
jjej fabrykaty, gdyż inaczej pomieniony podział zy- 
Aa si byłby niedopuszczalny. 

i WKRÓTCE MAJĄ BYC WYCOFANE BANKNO 
PY JEDNOZŁOTOWE. Rząd zamierza w najbliż 


Przegiąć 8G;iREdarczy 
| 


na mocy kiórego irma ta urządzi 


| 

| 
szym czasie przystąpić do wycofania biletów zdaw- | 
kowych wartości 1 złotego wobec otrzymania đosta- | 
tecznej ilości srebrnych jednozłotówek i bilonu ni- 
dowego. 

PODWYŻSZENIE CENY WEWNĘTRZNEJ 
CUKRU. Jak się dowiadujemy, p. minister skarbu | 
6 premier Grabski zgodził się na podwyższenie ceny | 
cukru na rynku krajowym o 5 złotych na worku 
100-kilogramowym, a zatem do wysokości 70 zło- 
tych, ca razem z akcyzą daje cenę worka cukru 
[05 zł. 


— O) 7— | 


Gielda warszawska z "nia 21 h. m. (PAT) 
Cyfry w złotych. Dolary Stanów 7jedn. tranz. 5'17 — 


Weny lete —— — — reśre"ka złota 845 milionówka 
=—— nożyczka dolarowa 4.50 
4 Czeki: Belgia trnaz. 26-26— Holandyn tranz. 206-8% 


Londyn iranz. 2478 Nowy Jork tranz 517 — Parvż 
Iranz.2691 Praga tranz 15%40— Szwajcarya tranz. 98-94 
Wiedeń tranz. 7:283 Włochy tranz. 21708 


giełda warszawska z dnia 24 b. m. (PAT) 
„Akcye. Cyfry w złotych. Rank Malopolski Kraków 
Pank Frzemysłowy Lwów 0'36 Bank 7w. Sp 
Zar. Poznań 1125 Puls ©51——— Wild 0724— — 
Cukier Warszawa 370 —— — Cegielski 0:57 —— 
Ursus 205 Parowozy 067 —— — Zawiercie 1900 
Zegluga 0*28 Polska malta 0:66 Siła i Światło 6'43 — — 
„Ckmielew O'53Starachowice 250 ——— Pocisk 1-38 — 
Zeleniewski 14-50 Zyrardów 11'90 Chodorów 465 


„ Fapiery [akecyjna. Avsir. renta ker. 4'1 
(luiowa 4:6 lesy tvreckie 408 — Bodenkredit 
austr. zakł. kred. 153: koleje anatr. 415: 
ipusudn. 52: Alpiny 382: 

(Zieleniewski 205 — Silesja 12— Galicja 1225—— 
iersza 29% Bank Małopol. 4'5— Bank hipot. 8'1 
„Pertland cement 318 — Nsfia 161 — — Browary 

jwowskie 125 Tepege 23— — 


renia 
153— 
Kelej 


zma W. „NOW DZIENNIK" poniedziałek 23 marca 
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DROBNE WIADOMOSCI 


BIURO INFORMACYJNE DLA TURY- 
STÓW W PALESTYNIE, Biuro informacyj 
ne dla turystów rozpoczęło już wodą dzia- 
łałność, Adres biura brzmi „Jewish I 
tion Bureau Allenby Square, Jaffa Road, Je 
rusalem“, 


DOMY DLA ROBOTNIKÓW WIEJ-| 
SKICH w PALESTYNIE, Wedle sprawozda 
nia egzekutywy palestyńskiej postępuje bu- 
dowa domów robotniczych w koloniach, ` 
stworzonych na gruntach funduszu narodo- | 
wego szybko naprzód. | 


NOWA KOLONIA „KEREN HAJESSO- 
DU“ W KERKUR. Keren Hajessod założył 
na gruntach funduszu narodowego nową | 
wiejską osadę, W osadzie osiedli się wkrót 
ce 20 rodzin, | 

ZIĄZEK KUPCÓW ŻYDOWSKICKH w Paryżu | 
ma wkrótce być zorganizowany. | 


EE i 


PRZESZŁO 10% OSÓB przewinęło się przez | 
Sulejówek w dzień urodzin marszałka Piłsud- 
skiego. Imieniem Prezyd. Rzeczypospolitej zło 
żył marszałkowi życzenia adjutant-generał Za 
ruski, 

KTO WZIĄŁ UDZIAŁ W „PODCHORĄ- 
ŻÓWCE" NA CZEŚĆ MARSZAŁKA PIŁSUD 
SKIEGO? Udział członków sejmu i senatu we 
wczorajszym raucie w „podchorążówce* jest 
pod względem przynależności partyjnej bar- 
dzo ciekawy. Najliczniej stawili się, aby 
uczcić dzień imienin Marszałka Piłsudskiego 
czlonkowie Wyzwolenia: pp. Anusz, prof. Bar 
tel, Dębski, S. Kalinowski, S. Nowicki, Bujak, 
pani Kosmowska, senator Wysłouch i w. in. 

Znacznie mniej dostarczyła PPS: pp. wice- 
marszałek Moraczewski, Maryan Malinowski, 
s. Limanowski, a nadto Daszyński, Niedział- 
kowski, dr Marek, i Lieberman. 

N. P. R. przysłała prezesa i kilku innych. 

Cały „Piast“ zdobył się tylko na jednego 
uczeslnika. Był nim poseł Szydłowski, były 
minister przemysłu, ale także b. legionista, 

Zato stawiio się wielu sympatyków prawicy 
—= z poza sejmu. 


RT RZEZI ZIZI "— 
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ŻYDOWSKIE. h 


nforma | 
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| FIRMA 


AUBONNHEUR 
DES DAMES 
WILKELM VOGLER 


Kraków, ul. Fieryańska 10. 


TELEFON Nr. 3467. 


Przynosi tym razem tak pod wzgiędem 

estetyki i techniki mody, jakoteż niskości 

<en I ogromnego wyboru niebywała i nie» 
widziane dotychczas modale. 


Szlagiery w tym miesiącu: 


Kosłyum sportowy z dobrej weł- 
ny w modnych materyach na 


podszewce zł 65— 
Kostyumy ostatnie modełe s -= 
Płaszcze impregnowane do trwa- 

łego użytku » 42— 
Płaszcze z wełnianego waterprofu „. 68— 


Płaszcze z najlepszego rypsuima- 
teryałów otomanowych 


e 
Suknie w modnych fasonach do 
praktycznego noszenia od „» M0— 
Suknie z jednokolorowego rypsu 
wspaniałe fasony „ B= 
Suknie modelowe ostatni twór 
mody » No= 
Kasaki z crep marokenu s 


Kasaki z wełnianego trykotu 


Odczyt dr. M. Kanfera w Rzeszowie 


Rzeszów! W niedzielę dnia 22 marca ir. wy- 
głosi red. dr M. Kanfer odczyt: Droga do żydew. 
skiego eposu. 

Odczyt ten poświęcony twórczości najwybitniej. 
szych pisarzy współczesnej żydowskiej iras a 
mianowicie Szaloma Asza, H. D. Nomberga, I 
Weissenberga i L. Segalowicza, leincje wise = 
epokę po Perecu. 


AAAAAAAA | |. Sattler, Kraków, Stradom 18 | 

UMYWALKI | «isicsa:e, "nożownicze 

metalowe up. |  domorcgo | 

i poleca Służące 

S. SATTLER Ibony itdzieci 
e hę a Berta EISENBERG 

i . uro pośrednictwa pracy 

YVvVYVYVVY | lali, 3 Maja (1 Tel. 1665 


LINOLEUM 


ac wykładania ubikacyi 


D» wanylchodnikiziinoleum 


Dywany i chodniki pluszowe 
kapy na łóżka, narzuty na otomany, 
firanki I pertyery 


A. Nussbaum, Kraków, Dietlowska 45 
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Zawiadamiamy, że 


| ——— 


| la 


mya wa naan 


sprowadziliśmy najnowsze maszyny celem 


ulepszenia nmi wyrobów czekoladowych 
Wyrabiamy również czeko..dy jakoteż deserty paschalne 


ZAWIADOMIENIE. 


Znana w województwie śląskiem firma na- 
sza, założona w roku 1910, w Katowicach, 
otworzyła filię 
składu maszyn do szycia i rowerów pod fmą 
S. i S. Blitz, Kraków, Krakowska 30 


Filia ta posiada na składzie wielki wybór 
maszyn do szycia najnowszej i najlepszej 
konstrukcyi, nadające się równocześnie do 
haftu i mereszek, jakoteż specyalne do hafto 
wania, mereszkowania i endlowania oraz 
maszyny rękodzielnicze itp. Następnie ro- 
wery zagraniczne damskie i męskie najnow- 
szego systemu i pierwszorzędnem wykona- 
niu, Staraniem fili naszej będzie jak najbar | 
dziej udogodnić PT. Publiczności warunki 
nabycia maszyn, a to przez możliwie niskie 
raty miesięczne lub tygodniowe, Dokładać 
będziemy wszelkich starań, by Klientów na 
szych tak pod względem jahdi towarów, | 
jak i szybkiej SPA w zupełności zado- | 
wolnić, i S. Blitz, Katowice. 

Belęckia) 8. 
Warsztaty i mechanik w miejscu. 
Bezpłatny kurs haftów dla naszych PT, Od- 
biorców. 


Zdolny i zaprowadzony 


podróżujący obejmie zastępstwo z działu ga 
nterynego lub obuwianego, Zgłoszenia po- 
ważnych firm pod J. T. do Adm. „N. Dz., | "YURT" 


Sas moeh "WD 


itaji swe zegarki, zegary wszelkiego rodzają 


b sumiennej naprawy 
626 jedynie do firmy 


LEON BRULL ków, Starowiślna 29 


Tamże wielki wybór nowych zegarów 
zegarków złotych, srebrnych, Sikiepychiip. 
oraz biżuteryi. — Ceny nader przystępne 


OKAZYA W KRAKOWIE 

Fabryczny lokal nadający się na każdy 
przemysł, z wolnem mieszkaniem, szopami, 
wielkiem podwórzem, gaz, elektryka, wodo 
ciąg itp. zaraz do objęcia. 

becnie znajduje się w tych lokalach bar 

dzo prosperująca fabryczka, koncesya, 
i może być dalej prowadzona — lecz z powo 
du wyjazdu sprzeda właściciel za 4 i pół ty- 
siąca dolarów. 

Wiadomość tylko listownie eż Bloch, 
Kraków, ul. , Gertrudy : 23, pod A 


mi PIANIN wi 


nadszedl do składu mebli 


Szymona Grubnera w Rzeszowie 
ulica Bernardyńska 9. Telefon Nr. 88. 


 Rozpowszechniajcie N. Di 


maiin NADZIEJA” 


Weingarten i Synowie, Kraków, Mostowa 4 
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$ ania ccdziennie w czasie 


urządza światowej marki 


DANCIKG! CCKOÓWE 
GRAMCFGRH „Kis maziers voice 


„GLOS WEGO PANA“ viw 


Podaję do wiadomości Szan, Czytelników, 
Że z dmiem 1 kwietnia br. przyjmuję abonen 
tów na wszystkie dzienniki krajowe i zagra 
niczne, Gazety doręczę PT, Czytelnikom do 


rannym po 


onach administracyjnych. ` 
Biuro dzienników S. Gerstla 


Rzeszów, Mickiewicza. 


Płaszcze gumowe 


zagr. męskie i damskie w wielkim wyborze 
po cenach fabrycznych poleca 


S6zef Nussbaum, lalów, Lorelańska 4 


(w pobliżu teatru „Bagatela*) 


OPD YOR DD MED T MSD PEWYWYKE | Karise mosigane poleen Han- 
Trb Do NOBO 200 "WD up-vw ków, Krakowska 4. 


MACE AMERYKAŃSKIE światowej marki 
wManischewitza” już nadeszły i można je na 


pT T Pi zdolay handlowiec 
POSZUKIWANY (Zyd. z działu ga- 
lanteryjno modnago na sezon 
letni do miejsca kąpielowego, 
Retlektuje się tylko na alłę pier- 
wazorzędną z dobremi świadect- 
wami. Zgłoszenia ped „Zdołny 
handlowiec* do Adm. N. Dz. 


Praktykania $9,67 Pavar 


nego, przyjmie Ma- 
gazyn Nowości Sp. z Ogr. por, 


Floryańska 28 
i zakład wodolecz- 
Sanalerynia niezy Kraków, S uj 
skiego 11, Tel. 1295. Chorohy ner- 
wów, serca, żołądka | jalit, reu- 
matyzm, cukrzyca, otyłuść 655 
Gospodyni poszukmje pensyonat 
w Krynicy-Zdroju od 
1 maja br. Zgłoszenia do Adm 
N. Dz. pad , amodzielna*. 


Wa j stołowe i dziesiętne po- 
I leca Hanryk Kornhiiuser, 
Kraków, Krakowska 4. 


JR DDT DIA” PMA! omw 


Grzmofon ten najnowszej kenatrukcyi 
(system RADIO z podkładką mikrofonową) 
uznany przez pierwszorzędnych znawców całege świata za 
najlepazy. 
Wzorowa repiodukeya tez szmerów. 
tór płyt, również żydowskich i hebrajskich kantorów: 
ROZENBLATTA. KWARTINA SIROTY. 
ÍO m 


| T arobe onoszenia | 
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THE GREMOPHONE Co, Limited, LONDON. 
Jcnerainy reprezentant na Polskę: 


JOZEF WEKSLER 


Kraków, [loiyaiska 25. 


Łwów, Syksiuska 2, 


Niniejszem zawiadamiamy, że 


zastepstwo 


na Małopolskę i Siąsk 
naszej fabryki z dniem 1-80 
marca b.r. objeła firma 


Być u f-y S. Gerstel, Rzeszów, Mickiewicza. | Dawid Weitzenbaum, Krynica. | 6 © 
W lola [5 NE Sp, z ogr. odp.! 


Daite de amok | 


NOWO otwarty 


Zakład krawiecki 


kompletny tartak składający się z lokomo- 
bili 35—40 KM. traku 650 m/m, cyrkularki, 
szlifierki, wraz z transmisjami, pasami etc. 
będący obecnie w ruchu przy jednej ze 
stacyi kol. linii Rzeszów— Tarnów, ponadto 
kompletna lokomobila 25 KM. — 2 traki: 
36-cal., oraz 30-cal. motor benzynowy 12KM., 
podwójna cyrkularka do podkładów, kantó- 
wek ete. oraz kompletna gonciarka. 


Zgłoszenia pod „Tartak* do Adm. N. Dz. 


Kostyum, 


według najnowszych medeli wykonuję pod kierownictwem osobistem i znako- 


mitych krojczych z materyałów własnych i dostarczonych. — Cemy przystępne. «l 


NM "RCR... 
» Nakładem Gal. 


bri 72 


Sp. Wydawn. Red. Nacz. Dr, 1gn. Schwarzbart, Red. odp. 
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Dawid Laser. 


mim 


„„ PORADZISZ, Kraków, Gołębia 16, | p. 


Kraków, Jagiellońska 5 


Prosimy o kierowanie wszel. 
korespondencyi oraz wpłat 
wprost do powyższej firmy 


Z poważaniem 


Fabryka Liklerów 
Erven Lucan Bois 


*p. z ogr. odp. 


Amzsterdam-Klasno p.Wieliczka 
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Nowa Drukarnia 


Iranie aoshiel 
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Dziennikowa, Orzeszkowej 7 


